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Opieczętowanie drukarni
Warszawa, 8. 12. (Tel. wł.) W 

sobotę w południe do Zakładów graficz
nych „Ars“, gdzie drukuje się tygodnik 
„Placówka“, przybyła policja i opieczę
towała maszyny, uniemożliwiając zu
pełnie czynności drukarskie.

Jako przyczynę tego podano orze
czenie komisji techniczno - budowlanej, 
uznające lokal i urządzenie drukarni 
za zagrażające bezpieczeństwu.

Drukarnia „Ars“ była czynna w tym 
samy® lokalu od lat ośmiu. (w)

Trudności w rokowaniach 
handlowych z Niemcami
W a r s z a w a, 8. 12. (Tel. wł.) Ro

kowania handlowe z Niemcami natrafi
ły na duże trudności w sprawie kontyn
gentu nierogacizny, wskutek czego w 
koach oficjalnych panuje pewien pesy
mizm. (w)

Cobn o Piłsudskim
Warszawa, 8. 12. (Tel. wl.j W 

najbliższym czasie przybędzie do War
szawy znany pisarz niemiecki Emil 
Ludwig (pseudonim Cohna), autor prac 
o Chrystusie (znajdujących się na in
deksie), Mussolinim itd„ celem osobi
stego zetknięcia się z Piłsudskim i uzy
skania materjałów do napisania o nim 
pracy. (w)

Dalsze doświadczenia 
z tek fanem podniebnym
Warszawa, 8. 12. (Tel. wł.) We 

wtorek lub we środę inż. Byląwski u-- 
rządza nowe doświadczenie ze swym te
lefonem podniebnym oraz będzie pro
wadził rozmowy z Prezydentem Rzpli- 
tej, Piłsudskim i innemi osobistościami.

Audycje będą nadawane przez „Pol
skie Radio“ o godz. 18-tej. (w)

Nowy gabinet

czeskosłowacki
Praga, 7. 12. (PAT.) Dziś wieczo

rem zostanie mianowany nowy gabinet 
czeskosłowacki w następującym skła
dzie:

Premjer — Udrżal, min. obrony na
rodowej — Viskovski, sprawy wewn.— 
Slavik, rolnictwo — Bradacz (wszyscy 
agrarjusze czescy), roboty publ. — Do- 
stalek,. unifikacja — Szramek (obaj 
przedstawiciele stronnictwa katolickich 
ludowców czeskich), handel — Metou- 
sek (naród, demokr.), kolei — Mlczoch 
(przedstawiciel stron, stanu średniego), 
zdrowie publ. — Spina (przedstawiciel 
stron, niem. agrarj.), oświata — Derer, 
sorawiedl. — Meisner, aprowizacja — 
ęechyne (wszyscy trzej czescy socjal. 
demokraci), opieka społeczn. — Czech 
(Przedstawiciel niem. socjal-demokra- 
k>w), sprawy zagr. — Benesz, poczta — 
rranke. Tekę min. skarbu obejmuje 
Wisz, b. min. skarbu, w charakterze 
Ministra urzędnika.

Praga, 7. 12. (PAT.) Prezydent Ma- 
saryk zwołał na dzień 12 bm. obie izby 
Parlamentu na sesję zwyczajną.

Układ eksporterów żyta
Berlin, 8. 12. (Tel. wł.) W wyni- 

u dwudniowych rokowań podpisany 
pk.zos^a* układ polskich i niemieckich 

sporterów żyta, regulujący zasady 
i’po'clzia!ania na rynkach obcych, 

p edewszystkiem skandynawskim.
vS^rony Polskiej rokowania pro-

P,' 1 PP- Radomski i pos Pluciński. 
1930 • weidzie w życie 1 stycznia

/ 1 w Praktyce umożliwi Niemcom 
300 }?an’e na rynku skandynawskim 
nio lys'.^onn zboża, co wpłynie dcillat- 
ni-J1.9 kształtowanie się cen żyta na 

nueckim rynku wewnętrznym. B. Z.

Dymisja gabinetu dra Świtalskiego
Tworzenie nowego rządu potrwa pewien czas

W a r s z a w a, 8. 12. (Tel. wł.) Wczo
raj w godzinach południowych mar
szałek Sejmu wystosował do prezesa 
Rady ministrów pismo z zawiadomie
niem o piątkowej uchwale Sejmu.

Premjer po konferencji na Zamkp 
wyjechał na naradę do Belwederu.

Pod wieczór zakomunikowano pra
sie, że Prezydent Rzplitej przyjął dymi
sję rządu Świtalskiego i jednocześnie 
poruczyl jego gabinetowi pełnienie 
funkcji do czasu utworzenia nowego 
rządu.

Wieczorem Prezydent Rzplitej wy
jechał do Spały.

Posiedzenie komisji budżetowej Sej
mu zostało zwołane na wtorek godz. 10 
rano. (w)

Warszawa, 7. 12. (PAT.) Prezy
dent Rzplitej podpisał w dniu dzisiej
szym dekret następujący:

Do Pana Dr. Kazimierza Świtalskie
go, prezesa Rady Min., w Warszawie

Przychylając się do przedstawionej 
mi prośby o dymisję, zwalniam Pana 
z urzędu prezesa Rady Ministrów wraz 
z ca'ym gabinetem i poruczam Panu i 
wszystkim ustępującym pp. ministrom 
i kierownikowi Min. Skarbu dalsze kie
rownictwo spraw państwowych aż do 
chwili powoania nowego rządu.

Warszawa, dn. 7 grudnia 1929. 
Prezydent Rzplitej (—-) Ignacy Mościcki,
(—) prezes Rady Ministrów dr. Kazi

mier? Świtalski.
Równocżeśnie Prezydent Rzplitej' 

podpisał odpowiednie dekrety dó pd- 
szczególnych ministrów j kierownika 
min..skarbu, zwalniając ich z zajmowa
nych urzędów i poruczając im pe'nienie 
dotychczasowych funkcyj aż do powoła
nia następców’.

Nad Anglją i morzem północnem 
szaleje olbrzymi huragan

Londyn pod wodą — Komunikacja okrętowa przerwana — 
Liczne statki znajdują się w niebezpieczeństwie — Olbrzy

mie szkody w Brukseli, Amsterdamie i Botterdamie
Londyn, 7. 12. (PAT.) Ostatniej 

nocy szalejący huragan wyrządził tu 
znaczne szkody. Silny wicher zerwał 
wiele dachów. Piwnice wielu domów są 
zalane wodą. Znaczna liczba osób zo
stała poraniona przez zerwane wiatrem 
dachówki. O godz. 4 rano wiele miej
scowości nawiedziła gwałtowna burza z 
ulewnym deszczem i gradem.

Na wyspach Scilly szybkość wiatru 
dochodziła do przeszło 100 kim. na 
godzinę.

Parowiec norweski „Merwede“ u- 
leg! rozbiciu.

L o n d y n, 7. 12. (Radjo.) Burza, sza
lejąca nad kanałem i częścią Angiji, 
wyrządziła ogromne szkody w materja- 
le i ludziach. Dotychczas straciło życie 
9 osób. Liczba rannych jest daleko 
większa.

Z powodu burzy w ruchu okrętowym 
na kanale powstały znaczne przerwy 
Przewidziany na dzisiaj objazd nowo- 
mianowanego ambasadora angielskiego 
do Moskwy został odwołany. Wszyst
kie nadbrzeżne stacje ratownicze są 
stale zajęte, gdvż ciągle nadchodzą no
we wiadomości o rozbitkach, wzywają
cych pomocy.

Na wybrzeżu angielskiem uratowa
no 10 osób, pochodzących z pewnego 
zaginionego parowca.

Szybkość wichrów, które poprzedzi
ły szalejącą burzę, miejscami dochodzi
ła do 130 kim. na godzinę Częste pioru
ny i błyskawice przez dłuższy czas o- 
świetlały ulice Londynu, które wskutek 
silnych deszczów były wczoraj zupeł
nie zalane.

W a r s z a w a, 7. 12. (PAT.) Kance
laria cywilna Prezydenta Rzplitej ko
munikuje:

Ze względu na to, że większość sej
mowa, która w dn. 6 bm. uchwaliła vo- 
tun, nieufności dla gabinetu p. Kazimie
rza Świtalskiego, nie sprecyzowała do
statecznie swego stanowiska co do po
zytywnej możliwości wyjścia z wytwo
rzonej przez siebie sytuacji i ze wzglę
du na to, że w związku z otwarłem 
przesileniem gabinetowem będą musia- 
ły ulec z konieczności zatamowaniu 
prace nad budżetem, do którego nowy 
rząd zechce zapewne ustosunkować się 
ponownie oraz z uwagi, że wskutek te
go stanu rzeczy wytworzyła się sytua
cja szczególnie ciężka i trudna, p. Pre
zydent postanowił w drodze konferencji 
ustalić pplozeńie, które wymaga roz
wiązania.

W a r s z a w a, 7. 12. (AW.) Po wczo- 
rajszem glosowaniu w Sejmie premjer 
Świtalski odbył doraźną konferencję z 
Piłsudskim, która trwała do godz. 3 w 
nocy

W a r s z a w a, 7. 12, (AW.) O godz. 
4 min 20 Prezydent Rzplitej udał się 
samochodem do Spały na krótki wypo
czynek. Powrót ze. Spały nastąpi praw
dopodobnie w pon iedziałek.

Wyjazd Prezydenta w obecnej sy
tuacji politycznej kornentówany jest w 
kołach miarodajnych jako zapowiedź, 
że likwidacji przesilenia gabinetowego 
nie należy oczekiwać w najbliższych 
godzinach ani też dniach.

Warszawa, 7. 12.. (AW.) Posie
dzenie Senatu, jak się dowiaduje Agen
cja Wschodnia, nie zostało odwołane.

Marsz. Szymański uważa, że votum 
nieufności dla rządu w Sejmie nie mo
że wpłynąć na tok obrad: Senatu.

Najwięcej szkód stwierdzono w oko
licy Wembley.

Londyn, 7. 12. (Radjo.) Nad wy
brzeżem angielskiem szaleje olbrzymia 
burza. Port w Folkestone musiano 
chwilowo zamknąć, wskutek czego po
łączenie okrętowe z Dooverem zostało 
częściowo przerwane względnie skiero
wane na inną linję. Ruch okrętowy po
między Newhaven a Dieppe został zu
pełnie wstrzymany. Kilka parowców 
wysyła sygnały SOS. Do znajdującego 
się w niebezpieczeństwie statku „Hon- 
ved“ o pojemności 4250 tonn wysłano 
z pobliskiej stacji ratowniczej kilka ło
dzi, które zabrały załogę.

Antwerpja, 7. 12. (Radjo.) Sza
lejąca nad Atlantykiem i w kanale bu
rza doszła w ostatnich godzinach aż do 
wybrzeża belgijskiego, wyrządzając 
zwtasczza pomiędzy Ostendą i Newpor- 
tem ogromne szkody. Wiele statków 
schroniło się do portu w Antwerpji. 
Domy, położone nad wybrzeżem, pola 
oraz większość linij telefonicznych i te
legraficznych zostały uszkodzone wzglę
dnie zniszczone.

Burza przybiera rozmiary orkanu. 
W Brukseli przewody elektryczne zo
stały przerwane. Ulice miasta pokryte 
są powyrywanemi wraz z korzeniami 
drzewami.

Amsterdam, 7. 12. (Radjo.) W 
godzinach popołudniowych i wieczor
nych nad wybrzeżem holenderskiem 
przeszła ogromna burza, przypominają
ca orkan Rozszalały żywioł wyrządził 
w okolicy Amsterdamu i Rotterdamu 
wielkie szkody.

Transportowany z Hamburga przes 
2 holowniki wielki suchy dok załamał 
się i zatonął. Dwie osoby utonęły. Oba 
holowniki zostały lekko uszkodzone, 
lecz mogły odpłynąć dalej do Rotter
damu.

W porcie amsterdamskim orkan wy
rządził znaczne spustoszenia. Wiele 
statków zerwało się z kotwicy; fale u- 
n.osły je na pełne morze. Większość ich 
zdołano jednak uratować.

Paryż, 7. 12. (Radjo.) Szalejąca 
nad kanałem burza spowodowała prze
rwę w komunikacji lotniczej pomiędzy 
Paryżem i Londynem.

Ruch statków pomiędzy Folkestone 
i Boulogne również uległ przerwie. Pa
rowiec angielski „Lancastria“ przy wy
jeździć z portu w Cherbourgu został 
trafiony przez piorun i uległ lekkiemu 
uszkodzeniu.

W Boulogne orkan zawalił jedną 
budowlę.

Likwidacja systemu 
Woldemarasa

Kowno, 7. 12. (PAT.) Na zasadzie 
wyroku sądu najwyższego zalegalizo
wano i przywrócono wszelkie prawa 
organizacji socjaldemokratów, która 
w początkach maja 1929 była przez 
rząd zawieszona.

Materjaly policyjne, zarzucające 
socjaldemokratom utrzymywanie sto
sunków z pleczkajtisowcami, zostały 
uznane za nieistotne i odesłane policji 
z powrotem.

0 przeciwdziałanie
przyszłym wojnom

Genewa. 7. 12. (PAT.) Do sekre- 
tarjatu generalnego Ligi Narodów 
wpłynął projekt Amerykanina Horly- 
ego w sprawie przeciwdziałania przy- 
s?lym wojnom za pomocą powszech
nej umowy wszystkich przemysłow
ców całego świata co do zupełnego 
przerwania wszelkich dostaw towa
rów do krajów prowadzących wojnę.

Katastrofalny wzrost 
bezrobocia

Według danych państwowych urzę
dów pośrednictwa pracy, tygodniowe 
sprawozdanie z rynku pracy za okres 
od 23 do 30 listopada włącznie wykazu
je 126.544 bezrobotnych W stosunku 
do poprzedniego tygodnia liczba zareje
strowanych bezrobotnych zwiększyła 
się o 11.089.

Bezrobocie wzrosło w następujących 
P. U. U. P.: Łódź o 2.304, woj. śląskie 
o 1.213, Sosnowiec o 847, Poznań o 625, 
pow. warszawski o 513, Kraków o 456, 
Gdynia o 438, Drohobycz o 392, Często
chowa o 322, Biała o 316, Wilno o 261, 
Żyrardów o 174, Chrzanów o 171, Lwów 
o 162, Białystok o 160, Kalisz o 149, 
Grudziądz o 144, Piotrków o 132 etc.

Francja wobec sytuacji 
w Polsce

(Od własnego korespondenta.)
Paryż, w grudniu.

Na zachodzie nie zapomniano nigdy 
o pierwszorzędnem znaczeniu, jakie 
przedstawia Polska dla utrzymania 
równowagi europejskiej. Tem samem 
rozwój jej życia narodowego jest bacz
nie śledzony. Wystawa poznańska, 
spotkała się z ogólnem i szczerem u- 
znaniem tych, którym danern było ją 
oglądać. 2 niemniejszą jednak uwagą 
zachód, a powiedzmy specjalnie Fran
cja, będąca sojuszniczką Polski, a więc
stroną bezpośrednio zainteresowaną_
śledzi uważnie jej politykę wewnętrz
ną. Pod tym względem jednak rodzą
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Clemenceau
Clemenceau jest postacią dziejową, 

wychodzącą poza zakres własnego ży
cia, choć tak długiego, bo opierającego 
się o lata 1840 i 1930, oraz poza zakres 
jednego kraju, skoro największa jego 
działalność wiąże się nierozerwalnie ze 
zwycięstwem i z pokojem wojny świato
wej. Udział jego w zdarzeniach nie był 
wynikiem przypadku, ale siły wewnętrz
nej, która w nim tkwiła. Przejdzie w 
potomność jako jedno ze zjawisk ludz
kich; do którego ciągle wracać będą u- 
uiysły na całej ziemi.

Obok wiadomości o nim, które zbie
rały się .powoli w ostatnich łatach, gdy 
ciekawość powszechna ich łaknęła, ist
nieją w tej chwili już i nowe źródła 
Sekretarz osobisty jego, p. Jean Martet, 
nieodstępny od lutego 1915, ogłosi w naj
bliższych już dniach dwie książki, za
wierające mówiony pamiętnik Clemen
ceau, t. j. rozmowy z mm w ostatnich

się zrozumiale obawy. Ostatnie wy
padki nie przyczyniły się bynajmniej 
do ich usunięcia.

Wiadomości o nich przedostają się 
tutaj zazwyczaj via Berlin, a w naj
lepszym wypadku vía Lońdyn. Wobec 
czego sytuacja w Polsce wogóle trud
no zrozumiała dla cudzoziemców, jest 
w dodatku tendencyjnie przedstawia
na i może z łatwością być wyzyskiwa
ną przeciw krajowi. Przedłużający 
się stan niepewności w Polsce, jeżeli 
nie zmienił do nas stosunku Francji, 
to w każdym razie przyczynił się do 
wytworzenia pewnego stjpfu wyczeki
wania.

Dowody tego spotykamy w pierw
szym rzędzie w prasie francuskiej. Sze
reg artykułów, jaki się na ten temat u- 
kazał, począwszy od konserwatywnego 
„Journal des Débats“, a skończywszy 
na socjalistycznym „Le Soir“, czy też 
„Populaire“ wyraża — pominąwszy o- 
czywiście właściwe im naświetlenia 
partyjne — obawę, aby rozwijające 
się wypadki nie stały się zgubnenąi dla 
kraju i dla całej Europy. Wytrawny 
pisarz, jakim jest Gauvain, pisał nieda
wno w „Journal des Débats“: „Nieprzy
jaciele Polski czyhają na jej nierozwa
gę. Nie należałoby zatem dawać im pre
tekstu do jej systematycznego obma- 
wiania.“ Podobnie, choć bardzo oględ
nie, wyraża się „Temps".

Jednakże niepokój o sposób rozwią
zania przesilenia ustrojowego w Pol
sce, znajdujemy nietyłko w prasie mniej 
czy bardziej przychylnie względem nas 
usposobionej. Wyrażają go również 
— jakkolwiek bardzo oględnie — różne 
osobistości świata politycznego i woj
skowego. Z tym nastrojem można tak
że spotkać się w pewnych ko'ach inte
lektualnych. Są to zatem zjawiska bar
dzo symptomatyczne. Polska we Fran
cji mia'a i ma jeszcze bardzo duży kre
dyt moralny. Jeżeli są formułowane 
przez polonofilów pewne zastrzeżenia 
co do panującej obecnie sytuacji, to dla
tego, że los Polski obchodzi ich szcze
rze. Jej wewnętrzne walki nie przyczy
niają się do wzmocnienia stanowiska w 
polityce zagranicznej. Z tego korzysta- 
j oczywiście ci, którzy albo tęsknią za 
sojuszem francusko - rosyjskim, albo 
też pracują teraz nad coraz bardziej in- 
tensywnem zbliżeniem francusko - nie- 
mieckiem. Zastępy tych ostatnich są 
dość liczne. Propaganda Berlina, nie
zmiernie obrotna i zakrojona na wielką 
skalę, nie przepuszcza żadnej sposob
ności, by w ten, czy inny sposób nie pi
sać o „polskiej anarchji“. To też usta
bilizowanie stosunków w Polsce na 
gruncie prawa jest warunkiem utrzy
mania naszego kredytu na zewnątrz.

I. B r i a r e s.

latach o głównych zdarzeniach życia, 
spisane przez p. Martet. Narazie uka
zały się („Illustration“ z 30 ub. mieś.) 
obszepne wyjątki. Oprócz tego i w in
nych wspomnieniach pośmiertnych 
Znajdują się szczegóły zajmujące.

Niektóre chwile i rysy życia ojca 
zwycięstwa warto ustalić i u nas.

Od września 1870, po klęsce drugie
go cesarstwa pod Napoleonem III, zo
stał Clemenceau obrany merem dziel
nicy Montmartre W przeddzień wej
ścia Prusaków do stolicy gwardja na
rodowa wciągnęła 26 stycznia 1871 na 
wzgórze Montmartre czterdzieści dział, 
aby ich nie oddać nieprzyjaciołom. W 
marcu 1871 rząd Thiersa. przeprowa
dzając rozbrojenie, postanowi! zabrać i 
te działa Wybuchły o te starcia mię
dzy oddzialym wojskowym rządu p. 
Thiersa a gwardją narodową. Dnia 
17 marca w ulicy des Rosiers rozstrze
lano generałów wojska rządowego Le- 
comte‘a i Thomasa. Clemenceau był 
stanowczo przeciwny temu gwałtowi 
bratobójczemu, sani omal nie padł ofia
rą gwardji, która straciła zaufanie do 
niego, potępiał to stanowczo.

W opisie tego zdarzenia, który Cle
menceau sam spisał w rok później, 
1872, mówi on o tłumie, występującym 
przeciw generałom przeciwnego obozu:

„Byli tam strzelcy, żołnierze linjowi. 
gwardziści narodowi, kobiety i dzieci. 
Wszystko to wydawało okrzyki dzikich 
zwierząt; nie zdając sobie sprawy z tego, 
co czynią. Widziałem ten objaw patolo
giczny, którv możnaby nazwać szałem 
krwi...“

Do tych samych czasów bratobój
czych walk odnoszą się s’owa rozmowy 
z r. 1928 z sekretarzem, który pytał go 
o Thiersa:

„Wersalczycy, t. j. armja Thiersa, 
wkraczając do Paryża, przeciw Komunie, 
zabili 20 tysięcy mężeżyzn, kobiet i dzie
ci .. Thiers był okazem człowieka t. zw. 
umiarkowanego, ograniczonego i okrutne
go, który pławi się we krwi bez cienia 
wzruszenia...“

Okazuje się zatem, że tem przewód- 
ca skrajnego kierunku, nie był wielbi
cielem t umu i nie wierzy! w posługi
wanie się tłumem, oraz że ten bojownik 
polityczny nie lekceważył krwi,w wal
kach bratobójczych wylanej.

Na czas pierwszego rządu pod prze
wodnictwem Clemenceau, od paździer
nika 1906 do lipca 1909, przypada utrwa
lenie na gruncie międzynarodowym po
rozumień przeciw Niemcom. Zamiast 
dotychczasowego niepewnego sojuszu 
Francji z Rosją z r. 1891, powśtaje w r.
1904 porozumienie Anglji z Francją, 
które właśnie za rządów Clemenceau 
zaokrągla się do porozumienia także 
Anglji z Rosia w r. 1907 obok porozu
mienia w tymże roku Francji z Japonją. 
Zarazem Clemenceau wzmacnia służbę 
wojskową.

Niemcy, które jeszcze w czerwcu
1905 na tle spraw marokańskich wymu
siły ustąpienie francuskiego ministra 
spraw zagr. Delcasse‘go, usiłowały je- 
sienią 1908 z powodu zajść w Casa
blanca (gdzie niemieccy żo'nierze w 
t. zw. legji cudzoziemskiej, podburzani 
dyplomatycznie, wywołali starcia z woj
skiem francuskiem i władzami) wywie
rać nacisk także na rząd p. Clemen
ceau. Miał on wówczas rozmowę z księ
ciem na Radolinie, ambasadorem nie
mieckim w Paryżu. O rozmowie tej do
tychczas znane były skrócone opowia
dania tej treści, że gdy ambasador Nie
miec groził wyjazdem z Paryża, miał

NAJŁADNIEJSZE ZEGARKI NA ŚWIECIE*
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mu Clemenceau powiedzieć, że musi 
się śpieszyć, bo pociąg wnet odchodzi. 
Obecnie w zapiskach p. Marteta jest 
opowiadanie samego Clemenceau o tem 
zdarzeniu:

„To prawda, że wówczas byliśmy bli
sko wojny. Nie Spałem dwie noce Niem
cy żądały rzeczy niemożliwych. Ale za
pytałem ministra wojny Picquarta, który 
po dwu dniach odpowiedział, że można 
odmówić. Aby nie wyglądało to na złą 
wolę, że odmawiam, zaproponowałem ar
bitraż w Hadze; Niemcy się zgodziły, 
wyrok był rozumny.“

„Ale co z księciem na Radolinie?“
„A prawda, o to pan pytał. Byłem z 

nim dobrze i rozmawialiśmy Swobodnie 
Był to Polak żonaty z Francuzką do pe
wnego stopnia, z domu Talleyrand - Pé
rigord.

To możliwe, że Radolin przyszedł i po
wiedział mi pół-żartem: Czyż Pan chce 
mnie zmusić, bym prosił o zwrot pàszpor- 
tów? A ja może z uśmiechem powiedzia
łem: No, gdyby Pan tak postanowił, mógł
bym tylko ubolewać i zapytać o godzinę 
odjazdu pociągu, abym mógł Pana po
żegnać na dworcu. Jednem słowem, by 
ło to mówione w trybie warunkowym, 
ale tak wprost, brutalnie, to nie, bó to nie 
mój sposób.“

W każdym razie widać już wtedy 
było, że Francja za Clemenceau jest 
wobec Niemiec już inna, a zarazem u- 
kazal się pazur Tygrysa także w dy
plomacji.

Nietyłko zajmujące, ale i ważne na 
przeszłość sa oświadczenia Clemenceau 
o tem, dlaczego nie chciał dołączenia 
do Franacji wogóle całej lewobrzeżnej 
Nadrenji:

„Dołączenia niemieckiego kraju Nad
renji do Francji nie może pragnąć dobrv 
Francuz Takie przedpola, to dobre dla 
Bismarcka. Dla nas była możliwa tylko 
okupacja, aby otrzymać inne rękojmie i 
korzyści.

„Jesteśmy w Nadrenji tylko na to, aby 
czuwać nad wykonaniem traktatu. Jeśli 
Niemcy wypełnią swe zobowiązania, 
opuszczamy ten kraj. Jeśli nie wypełnią, 
pozostajemy, także po płętnaśtu latach, 
nawet sto làt, jęśli będzie potrzeba.

..Ale czyż mieliśmy anektować Nadre- 
nję? Tego słowa się unika. Bo anekto
wanie byłoby zaprzeczeniem tego, o co 
walczyliśmy. Jakież by to było zakon 
czenie wojpy o wyzwolenie narodów? Ta
kie, że pozostałyby nadal narody ujarz
mione, w tym wypadku Niemcy. Jakże 
ja miałem coś takiego podpisać?

„A zresztą w traktacie pokojowym, 
zawsze trzeba mieć na oku dwie rzeczy. 
Mianowicie to, co ja w nim uzyskałem, 
oraz to, co moi następcy z niego umieli 
wyciągnąć. Gdy odchodziłem od steru, 
Alzacja i Lotaryngja wróciły do nas. 
wojska francuskiê zajmowały Nadrenię 
i przyczółki mostowe, wskrzeszona zosta
ła Polska i Czechosłowacja, powiększona 
Rumunja i Serbja. A potem...“

DO nabycia we wszystkich 
pierwszorzędnych sęładach 

ZEGARMISTRZOWSKICH.
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Ten pogląd Clemenceau jest ważny 

i to bardzo ważny. Niemcy nie utraciły 
Nadrenji, bo była ona niemiecka. Ale 
też utraciły w stronę Polski tylko to, co 
było polskie. To jest istota poglądu 
Clemenceau, wyrażonego zresztą już w 
czasie konferencji pokojowej w odpo
wiedzi jego danej Niemcom obszernem 
pismem z 16 czerwca 1919.

Stanisław StrońskL

Echa zbrodni w Janowicach
Berlin, 8. 12. (Tel. wl.) Oczekiwa- 

ne z wielkiem napięciem przesłuchiwa
nie matki oskarżonego o ojcobójstwo tir. 
Krystjana Stohlberg Wernigerode od
roczone zostało do rozprawy poniedział
kowej.

Wyrok w procesie spodziewany jest 
we wtorek.

Na sobotniej rozprawie, gdy rzeczo
znawcy finansowi przedstawiali stosun
ki majątkowe majoratu janowickiego, 
oskarżony wskutek wyczerpania uległ 
długotrwałemu omdleniu.

W liczbie świadków przesłuchiwa
ny był leśniczy Wabnitz, z którego żo
ną nieżyjący hrabia utrzymywał bliż
szy stosunek.

Hr. Krystjan posądzał w śledztwie 
leśniczego o zamordowanie jego ojca.

B. Z.

Tajemnica wyspy św.Pawła
B e r 1 i n, 8. 12. (Tęl. wh) Od dwóch 

miesięcy brak jakichkolwiek wiadomo
ści z wyspy Św. Pawła, zamieszkanej 
przez 20 wychodźców bretońskjch.

Milczenie mieszkańców wyspy, od
dalonej o 4 tys. klin- od przylądka Do
brej Nadziei i 3 tys. kim. od brzegów 
australijskich, do której latami nie za
wija żaden okręt, tlomaczyć może ze
psucie się stacji radjowej, założonej 
przez rząd francuski.

Zdaniem uczonych nie jest jednak 
wykluczona katastrofa żywiołowa, w 
wyniku której wyspa zniknęła wraz z 
mieszkańcami w odmętach oceanu.

Wyspa św. Pawła, długości zaledwie 
4 kim., ma charakter wybitnie wulka
niczny.

Oprócz 20 Bretończyków zamieszku
ją ja tysiące pingwinów.

Opowiadania podróżnych o wyspie 
pobudziły Anatola Francea do napisa
nia znanej powieści p. t. „Wyspa pin
gwinów“. B. Z.

Ostrzeżenie!
Tylko dobre się naśladuje i fałszuje! 

Dlatego musisz chroniąc się przed bezwar- 
tościowemi naśladownictwami żądać wy
raźnie znanych od dziesiątek la* czekola
dek przeczyszczających „Daimol“ Nr. 
rej. M. S. W. 1199. _ Na każdej tabletce 
znajduje się napis Darmo! J Brady-

Do nabycia we wszystkich aptekach! 
Tp 765

MIECZYSŁAW JAROSŁAWSKIAndrzej Soplica
POWIEŚĆ
(Ciąg dalszy.)

91)
Konstatował. Ktoś zwyciężył juz: 

naród, który ma prawo do niezależne
go życia. Dlaczegóż nie oddali mu te
go Gdańska, czy Królewca? Czy można 
powiedzieć człowiekowi wypuszczone
mu z więzienia: Patrz tylko jednem 
okiem, jednem oddychaj płucem, a je
żeli masz jeszcze serce, nie kochaj ani 
braci, ani sióstr, jeno całuj rękę tego, 
który cię dotąd niesprawiedliwie wię
ził?!'

Śmiać się będzie były więzień, 
bryznie zuchwalstwem życia w twarz 
ciemięzcy. I cóż z tego, że wróg krzyk
nie za nim z rozpaczą: Umrę, jeżeli 
wypuszczony na wolność, nie będziesz

na mnie dalej pracował! Kiedy on 
wolny — myśli już o swój ero. własnem 
tylko życiu.

Albatros polski wzleciał ponad wo
dami Bałtyku i znalazł miejsce na 
gniazdo dla wylęgania piskląt.

Port polski wita cudzoziemców u 
siebie. Przybijają już statki oceanicz
ne. Pieni się bruzdami rżniętych w 
niej dróg nieustannie dążąca fala z 
pod brzegów Wielkiej Brytanji, Fran
cji, Holandji, Szwecji i innych... ku 
hetmańskiej buławie polskiego Helu.

Coraz dalej sięga wzrok Soplicy — 
jakby widział te kraje kipiące życiem 
wielkiego świata, który oczyma szuka 
równych i godnych wejrzenia.

Odjął lornetkę od oczu — słucha.
Szumi dostojnie fala Bałtyku...
A przez słyszenie to pije dziwną 

moc czynu, który wzbiera w nim i wy
rasta do potęgi. — nie nawiatry rzu
conych, lotnych fantazyj— lecz potęgi 
ogniskującej w jego jaźni konkretne 
plany poczyniń.

Czyn w życiu Soplicy był wyrazem 
jego natury.

A powstał z walki z tem życiem, 
aby mu udowodnić, że nie zdolny jest 
chodzić biernie na .szarym końcu ka
pryśnej fortuny.

Oczy jego patrzyły w niezamgloną 
przestrzeń morza i widziały więcej, 
niż w niej już istniało: widziały przy
szłość.

Obejrzał się w tył.
Pochylony od wiatru stał ukosem 

pal z przybitą na nim tabliczką: „Te
reny do sprzedania“ — Adres...

Długo gwizdał wiatr na tę żebrzącą 
ofertę, słup się pochylił, tabliczkę pra
wie unieczytelnil.

Soplica miał dziwny węch do kupo
wania terenów. Zakupione kiedyś 
przezeń przypadkiem w Hollywood nie 
przestawały być dotąd obfitem źród
łem dochodu. . /

W pewnej ćhwili zdawało mu się, 
że słup wyrasta, rozciąga ramiona po
tężnieje, że pustynny cypel podnosi się

ponad uściskiem wód, tężeje, zaludnia 
się, drzewa pęcznieją, zieleń staje się 
bardziej soczysta różnobarwna, obfi
ta...

To mózg pracuje, a wola już dyktu
je, że ledwie pamięć zdąża stenografo
wać.

Wizja staje się tak wyraźna, tak 
rzeczywista nieomal w bryłach, bar
wach i ruchu, że Soplica, idąc dalej 
lukiem wybrzeża, jakby wymija już 
te twory wyobraźni i kieruje się P°* 
między ich rzędami.

Tak okrążył cypel i zbliżył się o° 
miejsca, gdzie rzuciła się ku niemu 
grająca barwami plaża. Panował tu 
ruch nie gorszy niż w Deauville, czy 
Blankenberge, jeno bardziej prymi
tywny — mniej wyszukany w doborze 
wygód i zbytku. Myśl skojarzyła sie « 
myślą. Rzeczywistość nie wyszczerbi
ła wi»ji. przeciwnie — wzmacniała 1? 
coraz bardziej kontrastem.

{Ciąg dalszy nastąpi l

j
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Proces w związku z zajściami
po odczycie posła pułk. Sławka

Przed sądem apelacyjnym w Po
znaniu odbyła się w piątek rozprawa 
w procesie, wytoczonym swego cza
su na wniosek rektora uniwersytetu 
poznańskiego przez oskarżyciela pu
blicznego przeciw redaktorowi odpo
wiedzialnemu „Kurjera Poznańskie
go“ P- Edmundowi Rakowskiemu, 
przedmiotem oskarżenia był artykuł 
zamieszczony w nr. 543 „Kurjera Po
znańskiego“ z d. 25 listopada 1928 r. 
w którym podano, że prof. Jakubski 
kopnął jednego ze studentów w czasie 
znanych zajść po odczycie pułk. 
Sławka.

W sprawie tej odbyło się już przed 
kilku miesiącami postępowanie karne w 
sądzie okręgowym, który proces umo-

KALENDARZYK
Niedziela, 8 grudnia 1929.

Słońce: wschód 8,49; — zachód 15,40; — 
długość dnia 7 godz. 51 min.

Księżyc: wschód 12,38; — zachód 22,36; — 
przed pierwszą kwadrą.

Kai. rz.-kat.: Niep. Pocz. N. M. P.; jutro 
Leokadja.

Kai. słów.: Boguwol; jutro Wyszosława.

Zebrania
Dziś o 11 Stów. Komorników Obw. u p. 

Jarockiego;
o 11 Zw. Werkmistrzów Polskich u p. 

Tomczyka, ul. Wroniecka 13;
o 11 Zw. Malarzy pod „Szóstką", ul. 

Wroniecka 6;
o 11 Zw. Cech. Czel. Ciesielskich u p. 

Koniecznego uł Masztalarska 2;
o 11 Tow Kupców Detalistów Branży 

Koionj. w Domu Rzemieślniczym, ul. 
Ratajczaka;

o 12 Tow. Św. Wincentego a Paulo p. 
w. Św. M. Magdaleny (Fara) w o- 
chronce paraf jalnej;

o 15 Kat. Tow. Robotników Polskich 
(Fara) w sali 00. Jezuitów (m. in 
wykład ks. Patrona);

o 15 Kat. Tow. Robotn. Polskich (Tum) 
w Domu Kat. na Śródce;

o 15 Tow. Terminatorów Krawieckich 
w Kole Senjorów, al. Marcinkow
skiego 26;

o 16 P. K. S. Głuchoniemych u p. Ja
rockiego, ul. Masztalarska 8 a;

o 17 Koło Historyków St. U. P. w sali 
18 Collegium Minus;

ó 18 Żeńskie Tow. Przemysłowe w Do
mu Król. Jadwigi; -

o 19 C-hrześcij. Zw. Zaw. Dozorców Do
mowych u p. Kasperkowej, ul. Kra
szewskiego 16;

o 19 Stów. Młodzieży Polskiej (Fara) 
w sali DO. Jezuitów;

Jutro o 17 Stów. Rodzina Wojskowa w 
bibljotece Komendy Placu, pl. Wol
ności 16;

o 17,30 Wydział Pomocn. Krawiectwa 
Damskiego u p. Jarockiego;

o 18,30 Kolo Chem. St. U. P., w sali 
chem. Collegium Minus;

o 18,30 Sekcja. Eucharystyczna przy 
• Sodal. P. P. Zawodu Kupieckiego w

ochronce Św. Józefa;

Różne
Dziś o 9 Stów. Św. Wincentego a Paulo 

p. w. N M. P. (Fara) — urocz, nabo
żeństwo w Kolegiacie Farnej;

o 10,30 Stów. Młodzieży Polskiej (Fa
ra) — zbiórka w ognisku (zwiedzenie 
Muzeum Wlkp.);

o 14,3u Pielgrzymka Młodzieży Akade
mickiej — zbiórka w kościele Ojców 
Jezuitów;

o 15 uroczystość św. Mikołaja dla dzie
ci — w kasynie D. O. K. przy kościele 
garn i zon owy m;

o 16 Konf. Św. Winc a Paulo (Św. Woj
ciech) — zabawa dla dzieci w Domu 
Rzemieé’niczym;

o 16,45 po naboż. w Archikatedrze (z 
okazji Dnia Matki) pochód z po
chodniami do Kolegjaty Farnej:

o 17 Tow. Oświata i Praca (Górczyn) 
w schronisku ul. Bosa;

Posrrzebv
Dziś: śp. Wacława Soszyńskiego o godz. 

14,15 z kapl. cment. w Górczynie. •— 
Śp. Bronisławy z Kukulków Grzą- 
dzielewskiej o godz. 14,30 z kapi. 
Św. Józefa. — Śp. Władysławy z Szu
bertów Przyjemskiej I. voto Cybul
skiej o godz. 14,45 z kapl. Św. Józefa. 
Śn. Teofila Frenkego o godz 15 ul. 
Marsz. Focha 81. — Śn Maksymi- 
Ijana Walczaka o godz. 15 z nowego 
cment. w Dębcu. — Śp. Wilhelma 
Thiema o godz. 15 z kapl. ew. cment. 
św. Pawia.

Licytacie
Jutro o 9 ul. Dąbrowskiego 26 — 35 bu- 

te’ck wina frene ;
° 10 ul. Gnieźnieńska 47 (Główna) — 

masz, do przesiewania mą’ i. obud 
do kgmirni młyńskich, 2 sita w obu
dowaniu;

° 11 Ostrówek 13 — szlifierka;
° 12 św. Marcin 62 — 100 kaw mydlą,

100 but wody do ust, 100 but. wody 
kolońskiej;

rzył, wychodząc z założenia, że prof. 
Jakubski był na odczycie pułk. Sław
ka w charakterze prywatnym, wobec 
czego wniosek rektora uniwersytetu 
nie posiada podstaw formalnych, prze
pisanych w par. 196 ustawy karnej. 
Przeciw wyrokowi sądu okręgowego 
prokurator wniósł odwołanie do sądu 
apelacyjnego, który apelację tę ‘ u- 
względnił i postanowił sprawę roz
patrzyć ponownie.

Rozprawie przewodniczył sędzia 
Langner, oskarżał prokurator Bieniec- 
ki, bronił oskarżonego adwokat dr. 
Stanisław Celichowski. Po odczyta
niu aktu oskarżenia przystąpiono do 
przesłuchania świadków obrony.

świadek Bolesław Mayer, opisaw
szy zajścia, które miały miejsce na od
czycie pułk. Sławka i podkreśliwszy 
brutalne zachowanie się „strzelców“ 
wobec młodzieży akademickiej, zezna
je, że po odczycie widział przed Do
mem Ewangelickim, jak pewien wyso
ki, barczysty mężczyzna podbiegł do 
grupki studentów i kopnął jednego z 
nich, prowadzonego pod ręce przez po
licjantów. Działo się to w momencie, 
gdy studenci wnosili okrzyki, skiero
wane przeciw „Strzelcowi". Mężczyznę, 
który wykonał ów ruch nogi w sto
sunku do tego studenta, świadek uwa
ża za prof. Jakubskiego, którego zna 
dobrze z widzenia. W tymże samym 
momencie rozległy się z pośród studen
tów okrzyki: „Profesor Jakubski ko
pnął studenta!"

Świadek Jan Wygano wski ze
zna je, że w chwili wybuchu protestów 
na sali odczytowej, prof. Jakubski, sto
jący do tej pory koło estrady twarzą 
do sali, wypadł nerwowym krokiem z 
sali i udał się do westybulu, gdzie pod
szedł do grupy stojących tam „strzel
ców“ i rozmawiał z nimi, żywo gesty
kulując. Uwagę świadka zwróciło, że 
wkrótce potem „strzelcy“ zaczęli usu
wać manifestującą młodzież z sali.

Świadek Feliks Fikus oświadcza, 
że w pewnym momencie usłyszał licz
ne okrzyki z pośród zgromadzonej mło
dzieży: „Profesor Jakubski kopnął stu
denta! Precz z nim" itd. Bezpośred
nio po zajściach do świadka zgłaszali 
się różni studenci, wyrażając goto-. 
wość do składania zeznań w sprawie 
kopnięcia. Mówili oni, że prof. Jakub
ski kopnął z tyłu pewnego studenta, 
znajdującego się w czapce „Bratnia
ka". W ciągu dni następnych wielu z 
pośród nich wycofało się pod wpły
wem ostrego postawienia sprawy prze:? 
senat akademicki i z obawy różnych 
represyj.

Świadek Zbigniew Ł u k a c z y ń- 
s k i zeznaje mniejwięcej to samo, co 
św. Fikus, podkreślając, że do niego 
również zgłaszali się różni studenci z 
wyrażeniem gotowości świadczenia, 
później jednak cofali się z obawy 
przed ujemnemi dla nich następstwa
mi. Zaznacza, że na miejscu chciał spi
sać nazwiska świadków, w tym momen
cie jednak został aresztowany. Wreszcie 
świadek podkreśla niesłychanie brutal
ne zachowanie się „strzelców" wobec 
studentów.

Świadek inż. Jabłoński zezna
je, że po zajściach słyszał od kolegów 
u takcie kopnięcia.

Zkolei zeznawali świadkowie o-

Nocna służba antek
Śródmieście: Apteka św Marcina, ul Fr 

Ratajczaka 12 — Apteka pod Białym 
Orłem. St Bynek 41 — Apteka św 
Piotra, ul Półwiejska 12

Jeżyce: Apteka pod Gwiazdą, ul. Kraszew
skiego 12.

Łazarz: Apteka Łazarska, ul. Małeckiego 
nr 26

Wilda: Apteka pod Koroną. G Wilda 61 
W innych dzielnicach apteki tam się

znajdujące.
Pogotowie Ratunkowe Związku Leka

rzy. ul Pocztowa 30 dyżurnie we dnie 
i w nocy. - Telefon 55-55.

Dziś w niedziele grać będzie Henri 
Martena w Poznaniu.

HENRY MARTEAU, wszechświatowej 
sławy skrzypek wirtuoz, jeden z najwięk
szych artystów świata, cieszący się spe
cjalnie u nas więlkiem uznaniem i popu
larnością, którego koncerty w naszem 
mieście gromadzą stale tłumy najwytwor 
niejszej publiczności — wystąpi jedyny 
raz w tym sezonie dziś, w niedzielę, dn. 
S grudnia rh. w Domu Ewangelickim.

( cnja'ny ten artysta, niezrównany pe
dagog, jeden z najdoskonalszych i naj
głębszych artystów, tym razem wykona 
program, jaki rzadko grywany jest przez 
największych nawet mistrzów, między 
innemi J. S. Bacha (Partita d-moll — 
skrzypce solo), Cesara Franka (Sonatę)

KASETKI ELIDA
.skarżenia. Prof. Jakubski zaprze
czył, jakoby kopnął jakiegokolwiek 
studenta, oświadczając, że po odczycie 
wyszedł spokojnie z kuratorem Namy
słem — przed nimi zaś szli wojewoda 
Borkowski i płk. Sławek. Wjszyscy 
wymienieni skierowali się uliczką na 
lewo, gdyż posterunkowy policji o- 
strzegl woj. Borkowskiego, że na ul. 
Wjazdowej przygotowują się manife
stacje studentów przeciw płk. Sław
kowi.

Kurator Namysł oświadczył, że 
w chwili wyjścia szedł przez cały czas 
z prof. Jakubskim i że fakt kopnięcia 
nie miał miejsca.

Zeznawali następnie dalsi świad
kowie oskarżenia: prof. Ohanowicz, 
prof. Peretiatkowicz, prof. Pietrusz- 
czyński, dr. Kulesza i sędzia Sowa z 
Gniezna, którzy w krytycznym dniu 
przebywali w towarzystwie względnie 
bliskości prof. Jakubskiego, a odneń 
śnego zajścia, nie spostrzegli.

Prokurator Bieniecki postawił

oraz dzieła Mozarta i karkołomnie wprost 
trudną Sarasatego fantazję na temat z 
opery CARMEN, dla ogromnych trudności 
technicznych bardzo rzadko grywaną — 
Akompaniament objął znany zaszczytnie 
pianista, prof. Franciszek Lukasiewicz, 
kierownik muzyczny „Radja Poznańskie- 
go". — Zarówno osoba znakomitego 
Mistrza, jak i wspaniały a niezwykle 
piękny program — są ńajlepszą rękojmią, 
że koncert Marteau zmieni się w prawdzi
we święto pięknej, klasycznej muzyki i 
zachwyconych słuchaczy przeniesie w 
krainę najsubtelniejszych wrażeń Bi 
lety na ten mistrzowski koncert po ce 
nach bardzo przystępnych są do nabyci) 
od godz. 11 rano przy kasie w Domu 
Ewangelickim. d 1228

Teatr Wielki
DZIŚ — o godz. 15 „Polska krew“, operet

ka Nedbala (ceny zniżone). — Wiecz 
„Casanova", opera komiczna Różyc 
kiego.

Teatr Pn’ski
DZIŚ — o gódz. 15 „Maman do wgiccia*' 

(ceny zniknę). — Wieczorem „Adwo
kat ł róże“.

Teatr Nowy
DZIŚ — po południu „Królewna śnieżka 

1 siedmiu Karłów“ — Św. Mikołaj! — 
Wieczorem „Niezwykły seans“ — Wy
stęp gość. K. Justiana.

wniosek, by odczytano również dalsze 
artykuły „Kur,era Poznańskiego“, 
krytykujące stanowisko senatu aka
demickiego. Sąd wniosek ten odrzucił.

Prokurator wygłosił następnie 
przemówienie, w którem wyraził opi- 
nję, że zeznania świadków wykazały, 
iż fakt kopnięcia nie miał miejsca. W 
sprawie zeznania św. Mayera proku
rator jest zdania, że zaszła tu omyłka 
co do tożsamości prof. Jakubskiego, 
możliwa tern bardziej, że w danem 
miejscu było skąpe oświetlenie. Dalej 
mówca oświadczył, że do komisji dy
scyplinarnej senatu akademickiego 
zgłosił się niejaki Zawadzki, który 
przyznał się, że w czasie zajść uderzył 
nogą jakiegoś studenta. Być może 
więc, że wzięto go za prof. Jakub
skiego.

W dalszym ciągu swego przemó
wienia prokurator atakował stanowi
sko „Kurjera Poznańskiego“ i wniósł 
o wymierzenie surowej kary red. Ra
kowskiemu.

Z kolei zabrał głos obrońca adw. 
dr. Stanisław' Celichowski. Mów
ca zastrzegł się- na-pierw przeciw ustę
pom przemówienia prokuratora, do
tyczącym innych artykułów, krytyku
jących postępowanie ówczesnego se
natu akademickiego, które ukazały 
się późniei na łamach ..Kurjera Po
znańskiego“ — ponieważ nie były one 
przedmiotem postępowania dowodo
wego. Zresztą źródłem tych później
szych artykułów', utrzymanych w to
nie rzeczowym.- było przekonanie re
dakcji. że miarodajne czynniki uni
wersyteckie niedostatecznie wzięły w 
obronę studentów w związku z wystą
pieniem . Strzelca“ i policji na odczy- 
ede nłk. Sławka. Krytykowano rów
nież inne posunięcia ówczesnego sena
tu akademickiego. Natomiast w żad
nym z tych dalszych artvkrłów n’e 
wymieniono nazwiska prof. Jakub
skiego.

Adw. Celichowski przeszedł do za
gadnienia formalnej podstawy proce
su i — przeciwstawiane sie wywocHn 
prokuratora uzasadniaj, onieraiac 
się na komentarzu Ołshausena i wyro
kach sądu Rzeszy Niemieckiej 
dzenie, że par. 196 ustawy karnej nie 
dawał podstawy do postawienia wnio- 
sku o wszczęcie sprawy przeciw red 
Rakowskiemu przez rektora uniwersyi 
tetu i że temsamem wyrok sądu okrę
gowego umarzamy * sprawę, jest
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T ylkoChlc rodont
napepsza pasta do zębów przez miljony ©odziennie w «życiu uważana 
jest zanajdoskonalszy środek do p.eięgnowama zębów i |atny ustnej.
Specjalne zalety: 1) usuwa szpecący osad nazębny,.

2) czyni ząbv alaaastrowo-biaiym»,
3) oddala nieprzy.emny zapach ust. pf' sooz-TC.i«

ZĄisjcie tedy tylko CHLOEODO^J
słuszny. Artykuł „Kurjera Poznań
skiego“ wymierzony był nie przeciw 
p. Jakubskiemu, jako profesorowi uni
wersytetu, ale jako prezesowi „Strzel
ca“ i człowiekowi politycznie zaanga
żowanemu. Z tych przyczyn obrońca 
wniósł o oddalenie apelacji prokura
tora i zatwierdzenie wyroku sądu 
okręgowego.

Biorę,c pod uwagę możliwość od
miennego stanowiska sądu apetacvi- 
nego, adwokat Celichowski wyłusżczył 
następnie swój punkt widzenia na sa
mą, sprawę w związku z przeprowa- 
dzonem postępowaniem dowodowem 
Podkreślił na wstępie, że okoliczność, 
iż jeden tylko świadek stwierdził fakt 
kopnięcia, natomiast kilku świadków 
ze strony oskarżenia twierdzi, jakoby 
fakt ten nie miał miejsca— niczego 
jeszcze nie przesądza. Stwierdzenie 
negatywne posiada mniejsza wartość, 
gdyż świadkowie oskarżenia nie mo
gli mieć ciągle na oku prof. Jakub- 
skiego.

W sprawie ewentualnej pomyłki p. 
Mayera co do tożsamości prof. Jakub
skiego obrońca podkreślił fakt zbież
ności między rozpoznaniem osoby 
prof. Jakubskiego przez p. Mayera, a 
okrzykami, które, padły wówczas z 
ust różnych studentów, wołających: 
„Prof. Jakubski kopnął studenta“ itu. 
Fńkt ten dowodzi, że większa ilość 
osób rozpoznała wówczas w osobie, o 
która chodzi, prof. Jakubskiego.

Okoliczność, że nie zgłosiło się pó
źniej więcej świadków, wywo'ana zo
stała postrachem, który padł na stu
dentów w związku z postawa, jaką 
przybrał ówczesny senat akademicki. 
Tak wynika z zeznań św. Fikusa i 
Łukaczyńskiego.

Adw. dr. Celichowski oświadczvł 
dalej, że nie kwestjonwe zunełnie 
szczerości zeznań prof. Jakubskiego, 
który zaprzeczył, iakoby kopnął stu
denta. Znane sa jednak z psychologii 
fakty, że człowiek popełnia pod wpły

STRONNICTWO NARODOWE
KOLO POZNAŃ - ŚRÓDMIEŚCIE.

Zebranie miesięczne odbędzie się w poniedziałek, dnia 9 grudnia, o go
dzinie 20 w salce Stronnictwa przy św. Marcinie.

Referat wygłosi p. red. Herniczck na temat: „Zagadnienie Konstytucji". 
Poza tern aktualne sprawy polityczne i organizacyjne.
Wszystkich członków, zwłaszcza tych, którzy czynni byli podczas wy

borów, zaprasza ZARZĄD.

Nowy węzeł braterskiej przyjaźni
Z walnego zgromadzenia Tow. Polsko - J ugofdowiańskiego

Zwołane na piątek do Izby przemy
słowo - handlowej walne zgromadzenie 
Tow. Polsko - Jugosłowiańskiego zgro- 
madaziło bardzo poważną liczbę przy
jaciół tego pobratymczego narodu.

Obrady zagaił red. Powidzki w imie
niu Towarzystwa, które od przeszło 
czterech lat stanęło na martwym punk
cie j do tej chwili nie wykazało żadnych 
zamiarów do dalszej pracy, co zresztą 
stało się bynajmniej nie z winy zarzą
du. Towarzystwo Polsko - Jugosłowiań
skie zawiązało się w roku 1923. Inicja
tywę zorganizowania towarzystwa rzu
cik Polacy, przybyli z Jugos’awji, oraz 
jugosłowiańska nTódzież akademicka, 
studjująca na Uniwersytecie Poznań
skim. Towarzystwo to pracowało nor
malnie przez dwa lata. Prezesem był 
prof. Wlaszyn. Odbywały się zebrania 
zarządu, członkowskie, urządzano od
czyty, pogawędki itp. Słowem Towa
rzystwo rozwijało się całkiem pomyśl
nie. Nadszedł jednak czas, w którym 
powstały trudności a przedewszystkiem 
członkowie prawie przestali intereso
wać się Towarzystwem. Wobec tego za
rząd postanowił pracę swą przerwać aż 
do chwili pomyślniejszej. Martwota ta 
trwa'a przesz’o 4 lata. Wreszcie w ub. 
miesiącu samorzutnie zorganizował się 
komitet, który postanowił tak ważną 
organizację znowu pobudzić do życia 

Po tern oświadczeniu red. Powidz- 
kiego na przewodniczącego obrad po
proszono gen. J. Hallera, który, obejmu
jąc przewodnictwo, wygłosił duższe 
przemówienie. Gen Haller w mocnych 
s'owach uzasadnił potrzebę istnienia 
Towarzystwa, któreby było niejako wę- 
z’em, łączącym Polskę z braterskim i 
bohaterskim narodem jugos’owiari5k!m 
Mówcę nagrodzono hucznemi oklaska
mi.

wem silnego wzburzenia czyny o cha
rakterze odruchowym, które z powodu 
swej odruchowości i wzburzenia nie 
pozostawiają w pamięci śladów.

Obrońca wywodził dalej, że wbrew 
zeznaniu kilku świadków oskarżenia 
przebieg odczytu był bardzo burzli
wy, a zamieszanie, wywołane wystą
pieniem „Strzelca“ i policji, trwało 
bardzo długo jeszcze po skończeniu od
czytu. Podkreślił też, że jak wynika 
z zeznań św. Wyganowskiego, prof. 
Jakubski wychodził z sali w chwili 
wybuchu demonstracji — co stwier
dzić mogą zeznania dalszych świad
ków, na których się ewentualnie po
wozie.

Wkońcu obrońca podkreślił, że w 
każdym razie red. Rakowski, umie
szczając inkryminowany artykuł, 
działał w dobrej wierze, gdyż fakt kop
nięcia, o którym powszechnie wów
czas mówiono, poparty był zeznania
mi j redakcja zrobiła wszystko możli
we, by dojść do stwierdzenia praw
dziwego przebiegu zajścia. W konklu
zji adw. Celichowski wniósł — na wy
padek przychylenia się sadu do apela
cji prokuratora — ó uwolnienie oskar
żonego.

Po przemówieniu obrońcy osk. Ra
kowski złożył oświadczenie, że działał 
w najlepszej wierze, i że czuje się nie
winny.

Po naradzie przewodniczący sadu 
ogłosił wyrok, mocą którego sad ape
lacyjny zniósł wyrok sądu okręgowe
go. umarzający snrawę, gdvż uznał, że 
w danym wypadku nar. 126 k. k. ma 
zastosowanie! W dalszvm ciągu sąd 
na zasadzie naragrafu 186 k. k. i par. 
27 rozporządzenia Prez. Rzplitei o 
prawie prasowem skazał red. Rakow
skiego na 200 zł grzywny i zanłacenie 
kosztów sądowych, a równocześnie za
rządził konfiskatę odnośnego numeru 
„Kurjera Poznańskiego“.

Rozprawa trwa’a blisko 7 godzin.

Następnie w zastępstwie p. dr. Zofji 
Kaweckiej, b. sekretarki Tow., red. Po
widzki odczytał nadesłane przez nią 
sprawozdanie, które w istocie rzeczy po
krywało się z przedstawieniem sprawy 
przy zagajeniu obrad. Liczba cz'onków 
ówczesnego towarzystwa dochodziła 
150 a obecnie zapisało się nowych człon
ków blisko 200.

Z kolei przystąpiono do zmiany sta
tutu. Po obszernei dyskusji uchwalono 
trzy zasadnicze punkty nowego statutu. 
Wpisowe ma wynosić 1 zł, składka 
miesięczna 50 gr, Projekt nowego sta
tutu odesłano do rozpatrzenia przez spe
cjalną komisję.redakcyjną, która przed
stawi gó do uchwalenia następnemu 
walnemu zgromadzeniu.

Wybory zarządu dały wynik nastę
pujący: prezes — gen. Serda - Teodor- 
ski; cz’onkowie zarządu: dr. Stanis’aw 
Waschko, dyr. Izby Przemysłowo-Han
dlowej: red. Antoni Wolski, prezes So
koła; red. Bohdan Jarochowski, prez. 
Syndykatu Dziennikarzy Wlkp.; dyr 
Stanisław Stabiński, za chór „Hasło“; 
p. Jan Bardasz; p. Leon Przybylski; p. 
Jerzy Kismanowski, sekretarz „Soko'a“; 
p. Stanisława Apsionówna; prof. dr. Ju
rasz; dr. Zofja Kawecka, lekt. języka 
jugosł. na U. P.; prof. Kilarski i dr Jó
zef Woźniak. W sk’ad komisji rewi
zyjnej weszli pp.: radca Olszewski, red. 
Tadeusz Powidzki i dr. Stolarzewicz

Po wyczerpaniu porządku obrad na 
wniosek prezydium zebrariia jednog'o- 
śnie uchwalono mianować gen. Hallera 
i red D. Królikowskiego honorowymi 
członkami Towarzystwa .

Po zamknięciu posiedzenia znaczna 
część członków uda'a się na koncert 
skrzypka jugosłowiańskiego Ziatko 
Baloković‘a. (tró

Okradzenie przez włóczęgę
W Broniszewicach Nowych w po

wiecie pleszewskim z mieszkania Bro
nisławy Dobrowolskiej skradziono ro-, 
wer i garderobę wartości około 500 zł

Jak się okazało, sprawcą kradzieży 
jest zbiegły w niewiadomym kierun
ku- Jan Boiczko, który używa również 
przybranego nazwiska Jan Eerbich.

 (k) ,

Dziś w niedzielę w teatrze 
świetlnym „Słońce“ 

nieodwołalnie po raz ostatni
nieśmiertelne arcydzieło Aleksandra Du
masa p. t.:

¿emsta hrabiego 
Monte Cbristo.

Kto więc nie podziwiał dotychczas tego 
wspaniałego filmu — niech koćzysta z 
nieodwołalnie ostatniej sposobności. ■ _ . .

Jutro w poniedziałek z wiełkiem zacie
kawieniem oczekiwana pręmjera najwięk
szego arcydzieła filmowego genjainego 
Joe May'a p. t.:

„ASFALT“
Jest to jeden z najwspanialszych fil

mów lat ostatnich, przez krytykę świato
wą uznany jednomyślnie za skończone 
arcydzieło.

„Asfalt" — to przejmujący dramat z 
życia wielkiego miasta — to walka mi
łości i obowiązku. Genjalny reżyser się
gnął do dna duszy ludzkiej i w filmie tym 
przedstawił dzieje miłości policjanta j zło
dziejki brylantów.

„ASFALT" — to największa rewelacja 
filmowa — to obraz, który wszędzie bije 
wszystkie rekordy powodzenia.

Role główne kreują świetnie: czarują
ca BETTY AMANN, wschodząca gwiazdą 
ekranu, która po filmie tym stanie się 
niewątpliwie ulubienicą całego Poznania. 
A. SCHLETTON, niezapomniany bohater 
filmu „Wołga... Wołga..“, GUSTAW 
FROHLICH i A S.TEiNRUCK. .ag

Rozmaite piękne- filmy podziwialiśmy 
w tym roku na ekranie: i .Słońca“-^¿'tyęh« 
wszystkich jednak niewątpliwie - ,yĄŚ- 
FALT“ stanowić będzie dla Poznania .naj
większą sensację.

Spodziewać się należy, że poniedział- 
(kowa premjera zgromadzi w komplecie 
wszystkich miłośników kina.

Dziś w niedzielę o godz. 3 
po pot. specjalne przedsta
wienie dla dzieci i młodzieży
z bardzo ciekawym programem po cenach 

zniżonych.
Przypominamy wszystkim mamusiom, 

ojczulkom i najmłodszym bywalcom 
„Słońca“, że dziś w niedzielę o godz. 3 po 
południu specjalne przedstawienie dla 
dzieci i młodzieży po cenach minimalnych 
z bardzo ciekawym programem. Bilety 
po 53 gr i 1 zł -sądo- nabycia w kasie 
„Słońca" już od godz. 10 rano. P.3335

RADJOAMATORZY
nabywający baterje anodowe

AMMON
BIORĄ BEZPŁATNY UDZIAŁ W LOSOWANIU

108 RADIOODBIORNIKÓW
5 latnpk.
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„TĘCZA“ K reków, Czarnow*e*ska nr. 72-74. 
Najbliższe losowanie 16 grudnia 1929I

CUKIERKI SŁODOWE

Biernat

chronią w zimie 
i niepogodzie

Do nabycia we wszystkich aptekach F 
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Krem Leodor
usuwa-najlepiej czerwoność skóry, rąk i 
twarzy, nadając cerze matowy odcień, tak 
charakterystyczny u pięknych i wytwor
nych pań. Specjalną zaletą tego śnieżno 
białego kremu jest również to, że nadaje 
się równocześnie jako doskonały podkład 
pod puder. Perfuma kremu Leodcr przy
pomina Zapach świeżo zerwanego -bukietu, : 
fiołków, róż, bzu i konwalji. Ulubione te 
zapachy są .w cudownej harmonji zawarte, 
w kremie Leodor. Pw 7083-70.510
Po nabycia w psrfumerjaeh i drogeriach.
Pierwszy sezon zimowy w Trnskawcu.

Zarząd Truskawca postanowił zadość- - 
uczynić nieustannym naleganiom czynni
ków lekarskich, domagających się urucho
mienia Truskawca i w sezonie zimowym 
i postanowił w roku bieżącym po raz 
pierwszy otworzyć w Truskawcu sezon zi
mowy.

Przygotowania do sezonu przeprowa
dzone zostały możliwie starannie. Zarząd 
rezporządza odpowiednią ilością dosko
nale ogrzanych pokoi, restauracja zakładu 
i klub towarzyski zostały dostosowane w 
ęałej -pWWi- dó potrzeb sezonu zimowego, 
podobnie jak/Ta^eńkiiTiróńiai; £’ imo-ist; 

j Zarząd Truskawca podjął też starawą,;,' 
by gościom zimowym zapewnić szereg’Iri- 
teresujących imprez sportowych i zabaw.

Sezon zimowy uruchomiony zostanie 
w dniu 1. 12. 1929 r. Większość mieszkań 
jest już zamówionych. Jest nadzieja, że 
sezon pójdzie jaknajlepiej. -'¡'i

Kuracjuszom, korzystającym z truska- • 
wieckiego sezon.u zimowego przysługuje., 
prawo do znanych zniżek kolejowych ..przy 
wyjeździe z Truskawca, ponadto zaś. ce
lem usprawnienia komunikacji Warszawa 
—Truskawiec Ministerstwo Komunikacji 
wprowadza z dniem 1. 12 1929 r wagon 
bezpośredniej komunikacji Warszawa — 
Truskawiec. np 5940

Stan potjody
Przewidywany przebieg stanu pogo

dy na dzień dzisiejszy: Przejściowy 
wzrost zachmurzenia, miejscami na za
chodzie Polski deszcze, na wschodzie 
mglisto. Dość cieDto. Umiarkowane,' 
notem silniejsze wiatry południowe, '

«

i
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Nie dręczcie zwierząt!
Więcej sumienia i litości

% powodu licznych wypadków drą
żenia zwierząt do redakcji naszej na
pływają częste skargi. Jedna z ostat
nich opiewa:

„..Przy ul. Szamotulskiej, za stacją 
r3dj°wą, r°botnic.y zwożą cegły na bu
dowlę- Ponieważ niemą tam przepisa
nych policyjnie kładek, wozy, zazwy
czaj- przeładowane, grzęzną w biocie a 
konie mimo wysiłków — nie mogą wo
jów wyciągnąć. Okrutni woźnice nie 
poprzestają na biciu batem, kijami oraz 
kopaniu koni w miejsca wrażliwe — 
¡acz biorą cegły i biją niemi biedne 
jwierzęta po brzuchu, głowie itd.

Tego rodzaju barbarzyński wypadek

„Pomorze“
Gdynia, 7. 12. (Tel. wł.) Nowy ko

mendant zakupionego we Francji stat
ku szkolnego „Pomorze“, kapitan wiel
kiej żegl. Konstanty Macieiewicz udał 
się do St. Nazaire celem zabrania stat
ku do Danji, gdzie w miejscowości 
Nakskov, na wyspie Laaland, przepro
wadzony będzie remont trzymasztowca 
oraz gdzie „Pomorze“ otrzyma motor o 
sile 600 k. m.

Według kontraktu, zawartego ze 
stocznią duńską, statek „Pomorze ma 
być gotów na dzień ł czerwca 1930 r.

S. B.

Włamanie do wili Sklarków
Waren, 7. 12. (Radjo.) Do opusto

szałej i obłożonej aresztem przez sąd 
konkursowy willi Sklarków w Meck- 
lemburgji włamali się niewyśledzeni 
dotąd złodzieje, którzy zabrali całe sre
bro i wielką liczbę wełnianych kołder. 
Przypuszcza się, że pomiędzy ukradzio- 
nemi'rzeczami znajduje się również kil
ka drogocennych obrazów.

Kradzież spostrzeżono dopiero w so
botę po południu, gdyż willa jest obec
nie niezamieszkana a utrzymywanych 
przez Sklarków — leśniczego i dozorcę 
domu zwolnił sąd konkursowy.

Katastrofa tramwajowa
Rzym, 7. 12. (PAT.) Wskutek zde

rzenia się 2 tramwaji 34 osoby odniosły 
lekkie rany.

Napad na miasto
Port au Prince (Haiti), 7. 12. 

(PAT.) 1500 tubylców ñapadlo wczoraj 
na miasto Les Cayes. Marynarze ame
rykańscy dali do napastników ognia, 
przyczem 5 tubylców zostało zabitych 
a 20 ranionych.

Zbrodnicze podpalenia
W Obrze Nowej w powiecie ko

źmińskim spalił się dom Michała Ku- 
rzawskiego. Straty wynoszę, około 
5 tys. zł. W dochodzeniach stwier
dzono, iż ogień mógł powstać tylko 
przez zbrodnicze podpalenie, gdyż we 
wspomnianym domu, krytym słomą, 
nikt nie mieszkał.

W związku z pożarem u rolnika 
Jana Ratajczaka we Wronkach w po
wiecie szamotulskim okazało się, że 
ogień został podłożony. Ratajczaka 
aresztowano i odstawiono do więzie 
nia sądowego, (k)

Skutki pęknięcia opony
Na szosie pod Bydgoszczą w pobli

żu Strzelewa wywrócił się w tych 
dniach autobus, kierowany przez szo-
fera Feliksa Wojciechowskiego z Byd
goszczy. Odłamki rozpryskujących się 
szyb poraniły lekko kilku pasażerów.

Powodem wypadku było pęknięcie 
opony, co spowodowało tak nagły 
wstrząs, iż znajdujący się w biegu 
autobus przechylił się i wpadł do 
rowu, (k)

«

Dwa zamachy samobójcze
, (k) W dniu wczorajszym wydarzyły 

się w Poznaniu dwa zamachy samo
bójcze.

W mieszkaniu przy ul. Łanowej 35
Usiłował zatruć się gazem 18-letni Ed- 
wXrd Kaliszan. Dzięki natchmiastowej 
Pomocy niedoszłego samobójcę zdołano 
wkrótce doprowadzić do przytomności.

Urugi wypadek miał miejsce przy 
ol. Szwajcarskiej 10, gdzie zamieszkały 
9 krewnych kupiec z Gniezna Jan Cza 
bański zamknął się w pokoju i pootwie- 
ra kurkj gazowo.

zaszedł w ub. sobotę wobec licznych 
świadków, którzy mogą świadczyć w 
sądzie. (Adresy złożono nam do dyspo
zycji władz.)

Autorzy powyższej skargi wzywają 
za naszem pośrednictwem urząd poli
cyjny, aby zechcial, stosownie do de
kretu Prezydenta Hzplitej o znęcaniu 
się nad zwierzętami, w sprawie tej po
czynić odpowiednie kroki.

Policja widocznie mało zwraca u- 
wagi na mnożące się wypadki dręczenia 
zwierząt — gdyż cyfra ich ujawniania 
przez policję w stosunku do rzeczywi
stości jest wprost śmieszna, (k)

I tym razem zdołano uratować de
sperata. Przyczyny obu zamachów sa
mobójczych nie są dotychczas wyja
śnione.

Najechany przez pociąg
Na stacji kolejowej w Kapuści 

skach w pobliżu Bydgoszczy pociąg 
motorowy najechał funkcjonariusza 
kolejowego Waltera Kroksa z Fordo
nu. Nieszczęśliwego w stanie bezna
dziejnym odstawiono do szpitala w 
Bydgoszczy.

Jak się okazało, zachodzi tu nie
szczęśliwy wypadek, co do którego 
narazie niewiadomo kto zawinił, (ki

Wiadomości Potoczne
KRONIK* MIEJSCOWA

— ” Popularny koncert z współudzia
łem primadonny opery p. Zofji Fedycz- 
kowskiej i pierwszego barytonu p. Ale
ksandra Karpackiego urźądza na rzecz 
gwiazdki dla Żołnierza Polskiego Stowa
rzyszenie b. Żołnierzy 57 p. p. (3 p. strzel 
ców Wielkopolskich). P. Fedyczkowska 
odśpiewa Różyckiego „Baśń“, walc z ope
ry „Casanova“, pieśni Żeleńskiego i Nie
wiadomskiego. P. Karpacki zapowiedział 
„Polonez Marcina“ z opery „Verbum no
bile" oraz pieśni Kenemanna i Malino w 
skiego. ©prócz tego w koncercie udział 
biorą p. Jan Rakowski, wirtuoz na Viola 
d'amore i orkiestra 57 p. p. pod batutą p. 
por. Jarosława Vorela. Koncert odbędzie 
się w niedzielę, 8 bm. o godz. 12,30 w sali 
kina „Stylowego“. Bilety nabywać można 
w firmie „Par“, ul. 27 Grudnia 18, a w dniu 
koneertu w kasach kina „Stylowego“.

— * Jak należy naklejać znaczki pocz
towe. Przy opracowywaniu przesyłek na
danych zapomocą skrzynek pocztowych, 
zauważono w bardzo licznych wypadkach 
brak względnie łatwe odpadanie znacz
ków pocztowych. Brak śladów nalepie
nia uniemożliwia powtórne naklejenie 
odnośnych znaczków na właściwych prze
syłkach i powoduje wskutek tego dopłatę 
pocztową w urzędach oddawczych. Po
wodem odpadania znaczków jest nad
mierne zwilżanie przy nalepianiu. Ce
lem zapobieżenia wspomnianym niedoma- 
ganiom, uprasza się przy nalepianiu 
znaczków zwracać na to uwagę.

— * M. W. K. T. a konkurs awjonetek.
W związku z przyszłoroczną Międzynaro
dową Wystawą Komunikacji i Turystyki 
w Poznaniu, która będzie miała specjalny 
dział lotnictwa (a więc i lotnictwa sporto
wego), nabiera cech konieczności zorgani
zowanie projektowanego konkursu awjo
netek w 1930 r. właśnie w Poznaniu. W 
ten sposób konstruktorzy awjonetek zy 
skają świetną sposobność do obejrzenia 
wszystkich typów wystawionych płatow- 
ców i społeczeństwo, składające spore 
fundusze na L. O. P. P-, będzie mogło 
przyjrzeć się imprezie, w której pienią
dze Społeczne są zaangażowane Wresz
cie atrakcyjność konkursu, ze względu na 
odbywającą się wystawę, zyska ogromnie 
na sile. Byłoby przeto pożądane, aby za
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rząd główny L. O. P. P., jako organizator 
projektowanego konkursu awjonetek, za
interesował się uwagą powyższą.

SPORT
Boks

A. B. C. (Wrocław — „Warta“. Ostat
nie w tym roku międzynarodowe zawody 
bokserskie Warty, odbędą się dziś punk 
tualnie o godz. 12 w południe w kinie 
„Metropolis“. Walczą nast. pary (we
dług kolejności wag): Scholz II — Koko
ciński, Hoeppner — Stępniak, Koch —- 
Foriański, Moka — Matuszewski I, Reich 
—Arski, Mueller — Majchrzycki, Scholz 
—- Wiśniewski.

Kasa teatralna otwarta od godz. 10 
przed południem.

Gry ruchowe
Koszykówka. Program dalszych roz

grywek o mistrzostwo kl. B. przewiduje na 
niedzielę 8 bm. spotkania: godz. 15 Sokół 
II — Druż. Harc. Lotn., Berger II — Ko
rona; godz. 16 Czarna Trzynastka II — 
Drukarz; godz. 17: Warta II. — Sparta II, 
AZS II — Marcinkowski II.

W siatkówce o mistrzostwo okręgu spo
tykają się: godz. 16: AZS —- Warta, godz. 
17; Druż. Harc. Lotn. — AZS. Wszystkie 
rozgrywki odbywają się w hali Ośrodka 
W. F. i P. W. przy ul. Grunwaldzkiej.

0 puhar Davisa
Komitet dla walk o puhar Dawłsa osta-

lił terminy na rok 1930 jak następuję: 
pierwsze koło rozegrane być musi do 6 
maja; drugie do 18 maja, trzecie do 9 
czerwca, a ostatnie wreszcie do 20 czerw
ca. Finał zwycięzców obu stref wyzna
czony został na czas od 11 do 13 lipca.

(Radjo.)
Piłka nożna

Zapowiedziane na dziś godz. 14 spot
kanie „Warta" — „Legja“ zostało odwo
łane, gdyż „Legja“ w ostatniej chwili od
mówiła.

Protest Warty przeciwko meczowi z 
Turystami nie został jeszcze definitywnie 
załatwiony przez Zarząd Ligi. Zgodnie 
z prośbą zarządu PZPN wydał swą opinję 
w tej sprawie, która jak się dowiaduje
my, jest naogół przychylna dla „Warty“. 
Ostateczna decyzja w tej sprawie ma za
paść w dniu 12 grudnia na zarządowem 
zebraniu Ligi. (Tel. wŁ) T. S.

Szermierka
Wynik spotkań finałowych w szpa

dach na międzynarodowym turnieju w 
Offenbachu przedstawia się następująco: 
1. Mignoli, 2. Ragno. 3. Biccardi 
(wszyscy Włosi). Szęmpliński (Polska) 
znalazł się na końcu dziesięciu finalistów. 
Z pozostałych dwóch reprezentantów pol
skich, Zabielski i Laskowski odpadli już 
w przedbojach.

Z TEATRÓW
Teatr Wielki. Dziś, w niedzielę o go

dzinie 15 po cenach zniżonych „Polska 
krew“. Wieczorem atrakcyjna opera Ró
życkiego „Casanova“. W poniedziałek,
9 bm. „Pan Twardowski. We wtorek.
10 bm. „Hrabina Marica“.

„Krysia Leśniczanka“, melodyjna, peł
na humoru operetka Jarno, dana będzie 
w połowie bieżącego miesiąca. W partii 
tytułowej wystąpi Jadwiga Fontanówna.

Teatr Polsku Dziś o godz. 15 popołu
dniowe przedstawienie po cenach zniżo
nych wypełni po raz 124 krotochwila A. 
Grzymały - Siedleckiego „Mnman do wzię
cia“. Wieczorem raz jeszcze świetna ko- 
medja J. Szaniawskiego p. t. „Adwokat 
i róże“.

Premjera głośnej farsy francuskiej 
M. Hennequina i Coolusa, p. t „Królowa 
Biarritz“ odbędzie się we wtorek.. Perli
sty humor farsy, nowa wystawa p. Jaroc
kiego i piękne toalety artystek z pierw
szorzędnych firm warszawskich — Bogu 
sława Hersego i Gustawa Zmigrydera za
pewniają pełne powodzenie. Reżyserja 
w doświadczonych rękach p. Młodziejow- 
skiej.

Teatr Nowy. Dziś, w niedzielę sens»- I 
cyjna sztuka p. t. „Niezwykły seans" — I 
autora głośnej sztuki „Proces Mary Du- |

gan“. „Niezwykły seans" obiegł tryum
falnie wszystkie sceny Europy, odnosząc 
wszędzie niebywały sukces oraz nie scho
dząc przez długi szereg miesięcy z afisza. 
Publiczność śledzi przebieg akcji z nie- 
zwykłem napięciem W roli inspektora 
policji występuje znakomity nasz artysta 
p. K- Justian. którego kreacja wywołuje 
niemilknące oklaski przy otwartej kur
tynie.

Bajka z Św, Mikołajem w Teatrze No
wym. Dziś, w niedzielę o godz 3,30 po 
poł. św. Mikołaj zaprasza grzeczne dzieci 
do Teatru Nowego na prześliczną bajecz
kę o „Królewnie Śnieżce i siedmiu kar
łach“. Milusińscy! Spieszcie do Teatru 
Nowego, gdzie św. Mikołaj ma dla was 
słodkie upominki. Szanownych rodziców, 
pragnących obdarzyć swe pociechy, upra
sza się o składanie paczek z wypisanera 
imieniem i nazwiskiem, które to paczki 
rozdawać będziemy ze sceny teatru.

FILM
„Ofiarna noc.“ - Kino „Stylowe".

Gdzieś, u źródeł jakiejś rzeki, w sta
rym wodnym młynie, mieszkał John. Byt 
właśnie w wieku, w którym młodzieniec 
staje, się mężczyzną. John był silny i 
wysmukły młody dębczak. Przyroda by
ła mu matką, rzeka zaś przyjacielem. 
John zajęty był całemi dniami budową 
obszernej łodzi, marzył bowiem, aby któ
regoś dnia opuścić rodzinne strony i po- 
płynąć w dół rzeki — ku morzu, gdzie 
spodziewał się zobaczyć inny świat i in
nych ludzi. Odpłynął którejś jesieni. — 
Nurt rzeki pędził łódź wśród skalistych 
wybrzeży, zamieniających się niekiedy W 
urocze lesiste okolice. W ten sposób John 
zajechał do pewnej osady robotniczej, 
gdzie pracowano nad budową olbrzymisj 
tamy. Tutaj poznał kobietę, pierwszą w 

? życiu i — stał się mężczyzną.
Trudno się zdecydować, co bardziej po

dziwiać: czy niewątpliwie pociągającą 
akcję, opartą na oryginalnym temacie, 
czy znakomitą pracę operatorów, zwłasz
cza, jeśli chodzi o malarskie wprost uję
cie krajobrazów i poszsczególnych scen, 
czy wreszcie doskonałą reżyserję Franką 
Borzage, nie wspominając już o grze akto
rów z Mary Duncan i Charlesem Farre- 
lem na czele.

Obraz przepojony jest sporą dozą cza
ru, a nawet poezji. Pod każdym wzglę
dem wybija się solidarnością wykonania; 
słowem — predystynowany jest do mła-i 
na „szlagieru“.

Publiczność, ogląda film z rodzaju tych, 
jakie chciałaby widzieć możliwie naj
częściej.

Program uzupeinia ciekawy tygodnik 
aktualności i bardzo ładny taniec na tle 
efektownych dekoracyj. (a.)

Dla ścisłości,
Z powodu nawału niezwykle ciekawe

go i aktualnego materjału, odkładamy 
sprawozdanie z wczorajszych premjer 
kinowych do jednego z najbliższych nu- 
ęaerów.

Dział gospodarczy
T. ŻYCIA SPÓŁEK AKCYJNYCH. 

Walne Zebrania:
Dn. 10 grudnia: Drukarnia. Robotni

ków Chrześcijańskich S. A. w Poznaniu 
o 17-tej nadzwyczajne walne w lokalu 
św. Marcin 37 (wybór członków rady 
nadzorczej).
• Dn. 13 grudnia: S. A. „Lubań“ — fa
bryka drożdży w Luboniu o 17,30 w sali 
posiedzeń Banku Kwilecki. Potocki i Ska. 
w Poznaniu, al. Marcinkowskiego 11 
(sprawozdania, bilans, wybór).

Dn. 14 grudnia: PePeGe T. A. Polski 
Przemyśl Gumowy w Grudziądzu — po
nownie walne zebranie o 17 w lokalu wła
snym w Grudziądzu (bilans, wybory, 
podwyższenie kapitału zakładowego).

Dn. 16 grudnia: S. A. „Cerealia“ Młyn 
w Głównej o 12 w biurze Spółki w Po
znaniu przy ut Sew. Mielżyńskiego 23 
bilans, wybory).

Dn. 17 grudnia: S A. Młyny Gru
dziądzkie „Cerealia“ w Grudziądzu o 12 
w lokalu Spółki w Grudziądzu (bilans, 
wybory).
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Niepokalane Poczęcie
(W 75 rocznicą ogłoszenia dogmatu.)

Siedemdziesiąt pięć lat minęło od 
chwili, gdy Papież Pius IX. bullą „In- 
nefabilis Deus“ z grudnia 1854 r. ogło
sił światu katolickiemu nieomylnym, 
dogmatycznym wyrokiem, że „pełnia 
łask“, jakiemi ubogacona została dzie
wicza Matka Boga, obejmuje i ten 
przywilej, jedyny i wyłączny, że Ona 
jedna z pośród wszystkich ludzi, acz 
otrzymała naturę Adama, nie odzie
dziczyła jego winy i zmazy grzechowej 
i przyszła na świat w łaskach Niepo
kalanego Poczęcia.

Jak każdy dogmat katolicki, tak i 
ten nie był dowolnem tworzeniem no
wej prawdy w systemie prawd chrze
ścijańskich, jeno autorytatywnem, po
wagą i nieomylnością Kościoła porę- 
czonem, określeniem treści, zawartej 
w źródłach Objawienia, a zarazem ofi- 
cjalnem zatwierdzeniem dotychczaso
wej wiary w bezwzględną świętość i 
czystość Najświętszej Panny, świado
mość i logika chrześcijańska nigdy 
się nie mogły pogodzić z faktem, że 
Matka Najczystszego Słowa i Współ- 
odkupicielka ludzkości dotknięta jest 
skazą choćby tylko grzechu pierwo
rodnego. Chociaż tedy przywilej Nie
pokalanego Poczęcia stosunkowo pó
źno określony został przez Kościół ja
ko dogmat, Ojcowie Kościoła dawno 
już o nim wspominali, a to przekona
nie wzrastało i utrwalało się coraz 
więcej, znajdując swój wyraz w dzie
łach pisarzy katolickich, świętach i 
nabożeństwach ku czci Marji i w sztu
ce kościelnej.

Tłumy nieprzebrane poczynają 
spieszyć do Lourdes, gdzie „piękna 
Pani“ ukazuje się ubogiej dziewczyn
ce i powtarza wielokrothie niezrozu
miałe początkowo dla Bernadetty sło
wa: „Jam jest Niepokalane Poczę
cie“.

Kościół, określając ten dogmat, sta
wił przed oczy obraz tak idealny, że 
jedno spojrzenie nań wystarczy, by 
poruszył najtajniejsze struny serc 
ludzkich i wywołał najszlachetniejsze 
uczucia. Bo jeśli zawsze religja i mo
ralność czerpały najpotężniejsze mo
tywy z kultu marjańskiego, a poezja 
i sztuka święciły swój triumf w przed
stawieniu tego ideału, to w szczegól
ności przywilej Niepokalanego Poczę
cia dziwnie pociąga, chwyta za serce 
i rozbraja człowieka, A dzieje się to 
dlatego, że mimo nędzy i brudu grze- 
chowego, zostało w nas jakby nieśmia
łe. niejasne wspomnienie rajskiego po
czątku, pierwotnej świętości i każdy 
ideał tej świętości przenosi nas w im

Biała gorączka
Jest w odrodzonej Polsce pewien od

łam pisarzy, piszących po polsku, nad
używających języka polskiego, bo pol
skimi pisarzami nie są i nigdy potom
ność ich za takich uważać nie będzie 
— którzy popadają w paroksyzm żól« 
clą plującej nienawiści do wszystkie
go, co z polskiej tradycji wziąwszy po
czątek, w polskich sercach ma funda
ment niewzruszony, gdyż stanowi on 
cokół i kamień węgielny polskiej, z 
niewoli polskiem uwielbieniem i pol
ską miłością dźwigniętej państwowo
ści. A czy oni wiedzą, czem jest nasza 
państwowość? Czy choć w atomie 
czują, jaka radość rozpiera nas, któ
rzyśmy ciężkie jarzmo niewoli dźwiga
li na własnych barkach, jaką rozkosz 
daje nam dziś imię: Polska? Jak my 
to imię wysoko cenimy, i że nie jest 
ono już czemś, co jeno z kart literatu
ry jasnemi bije reflektorami poprzez 
słupy graniczne dawnej, przedwojen
nej Europy, lecz ma swoją własną bar
wę w mozaice barw państwowych 
kontynentu.

Oni tego anł zrozumieć ani odczuć 
nie mogą, bo ono uczucie było i jest im 
conajmniej obce.

I dziś, gdy wykreślił na tych rozsta
jach, na których rozhulało się przez 
długi ponury wiek niewoli samodzier
żawie trójzaborcze, bezimienny żoł
nierz polski, ten w mundurze i ten w 
szarej, cywilnej szacie, trwały zrąb pod 
gmach Rzeczypospolitej Polskiej, oni, 
z jej cichej, wolnej przyzby korzysta
jąc, nadużywają gościności.

Radzimy wam zaprzestać, gdyż nie 
pozwolimy wam, pamiętajcie o tem 
Słonimscy, murzyni warszawscy, wy
rażać się w tym oto tonie, na jaki pan 
sobie pozwala, omawiając sprawę 
sprzedaży przez Branickiego dywanu, 
(w nr. 35 t. z.w „Wiadomości literac
kich"'):

ną, niebiańską sferę, której żadne do
czesne szczęście nie zastąpi.

Z głęboką racją nazwał ktoś kult 
marjański najlepszcm antidotum na 
materjalizm i rozpasanie dzisiejszych 
czasów. Bo piękno świętości i czysto
ści, składające się na ten niebieski, a 
przecież całkowicie ziemski obraz Nie
pokalanej, tworzy ideał, który jest ró
wnocześnie rzeczywistością i historją, 
ideał nie wysnuty z fantazji czy po
ezji, ale najrealniejszy, nie z transce- 
deńtalnego świata, ale z ziemi. W pro
mieniach tego ideału kształtują się 
czyste dusze, urabia się hart woli, pię
kno i siła charakteru, a blaknie 
wszystko, co niskie, przyziemne.

Słusznie tedy zauważył wielki wy
chowawca narodu, Sienkiewicz, że 
„choć wszystkie — zda się — cnoty 
polskie zginęły wśród nas, pozostała 
jednak cześć dla Marji i na niej, jak 
na fundamencie resztę cnót odbuduje
my już w wolnej Ojczyźnie naszej“.

Dziś może lepiej, niż dawniej, rozu
miemy, że żadne tecrje i półśrodki ze
wnętrzne nas nie uratują, nie zbawią, 
ale jedynie czyste i prawe charaktery. 
Powiedziano o nas, że byliśmy poko
leniem, które umiało umierać i ginąć 
chwalebnie, ale żyć nie umiało, bo mu 
brakowało czystych charakterów, lu
dzi, którzyby wszędzie i zawsze potra
fili się złemu sprzeciwić. Nie złotem 
ni fizyczną potęgą, ale miarą prawości 
obywateli mierzy się wartość narodu 
i na niej buduje się potęga przyszłości.

Kościół katolicki, pedagog i wycho
wawca, ludzkości, nietylko z metafi
zycznego rozważania, ale i z doświad
czenia dziejowego świadom tej praw
dy, wie dobrze, że ideały chrześcijań
skie są najdoskonalszą szkołą nietyl
ko nieustraszonych żołnierzy Chrystu
sa, nietylko rycerzy Marji, ale prawych 
obywateli kraju. W kulcie Przeczy
stej Madonny widzi źródło tężyzny du
cha, wielkoduszności i jeśli tak uro
czyście obchodzi święta Marji i chce w 
Jej służbę zaprzęgnąć zwłaszcza mło
dzież, kwiat i przyszłość narodu, przy
sługuje się najlepiej swemu narodowi.

Polskie dzieje świadczą wymownie, 
że ci, co w pokorze i pobożności zwali 
się „niewolnikami Marji“, a rękojeść 
szabli różańcem opasywali, gdy przy
szła potrzeba, pierwsi swą krew ofiar
ną w Ojczyzny obronie wylewali i ni
gdy zdradą, tchórzostwem i słabością 
się nie splamili.

Ks. dr. Zygmunt Kozubski, 
prof. Uniwers. Warsz.

„Sobieski w wojnie zaczepnej pod 
Wiedniem, na obcej ziemi wywalczył sza
blą ten dywan, który obecnie zdobyć 
chciał przy pomocy pieniądza, nikomu 
krzywdy nie czynią, kupiec itd..

Ile mieści się w tem zdaniu cyni
zmu, ile w tem bezprzykładnej ironji, 
ile szelmostwa rozzuchwalonego, bez
silnej pasji z tego powodu, że wypadki 
XVII wieku czynami króla Jana III 
przeważyły szalę dziejową na rzecz 
triumfu krzyża nad imperialistycznie 
w one czasy zagrażającym Europie za
lewem wojującego Islamu.

Niech pan nie udaje nieuka histo
rycznego! Pisarz lada jaki, pretendu
jący do miana pisarza, elementarne 
winien posiadać wiadomości histo
ryczne.

Nie była to bowiem żadna walka 
zaczepna (to się wydaje tylko tak w 
pańskiem niedoważeniu historycz- 
nem!), acz na obcej ziemi. Walkę tę 
tym szlakiem na Wiedeń wiódł Islam 
poto, by od tyłów zagrozić Rzeczypo
spolitej i wyszczerbić zdobycze pierw
szej połowy XVII wieku Chodkiewi
cza (Chocim), Wiśniowieckiego (Zba
raż), odzyskanie Podola obronami 
Trembowli i pod Zurawnem. Trzeba 
było, gdy się chodziło do chederu, pro
sić belfra, by skrupulatniej uczył 
prawdy historycznej, toby się dziś nie 
naraziło jako pisarz, nawet marki mię
dzynarodowej, na taki wstyd histo
rycznego analfabetyzmu. Przymierze 
bowiem z Leopoldem I., cesarzem Au- 
strji, zostało przez króla zawarte nie z 
przesłanek zaborczych, lecz obronnych 
ze względu na wszechstronne zagroże
nie Rzeczypospolitej przez wrogów. 
Król przeto w^mełniając przyjęte przez 
siebie zobowiązanie, wiernie dotrzy
mane, przysparza nietylko Rzplitei od
sieczą Wiednia chluby i sławy nieza- 
tarteroi zgłoskami zapisanych w po

wszechnej historji świata, gdyż wyka
zał, że pojęcie przymierza było i jest 
pojęciem dla narodu polskiego świę
tem, lecz nadto udziałem pod Wied
niem uchronił Polskę od katastrofy, 
gdyż Islam zwyciężający pod Wied
niem, rozpaliłby na nowo wojny na 
Rusi Czerwonej oraz spowodowałby 
Utratę Podola. Oto odpowiedź Słonim
skiemu na jego w tymże numerze wy
nurzenie, jakiej może mu udzielić 
pierwszy lepszy uczeń IV klasy, gdyby 
był przed napisaniem swoich mądrości 
go zapytał:

„nigdy nie wiedziałem, poco Sobieski 
szedł piechotą pod Wiedeń i teraz się też 
nie dowiedziałem“. ,

Zdumiewa ten tupet, jakby chodzi
ło o Szmula lub Srula, który poszedł 
pod Wiedeń, by załatwić jeden ze swo
ich odwiecznych „interesów".

Nawiązując do sprawy dywanu i 
ironizując w iście nikczemny sposób, 
pisze dalej Słonimski:

„Uczciwość nakazuje mj podać do wia
domości literackich, to znaczy do wiado
mości ogółu, fakt o charakterze pokrew
nym. Sfery rządzące powinny się nim za
jąć. Otóż posiadam niezmiernie cenną 
pamiątkę historyczną. Mówię tu o sede
sie, ną którym podobno siedział przez 
chwilę cesarz Napoleon, gdy śpieszył się 
bardzo, powracając z Rosji. Fakt ten nie 
jest sprawdzony, ale pierwotny właściciel 
tego sedesu zaklinał się na zdrowie wła
snej babki, że to prawda. Pewien kupiec 
wschodni nazwiskiem Bisbirian kusi mnie 
już od tygodnia, abym mu sprzedał starv 
sedesik za tysiąc funtów. Czuję, że ule
gnę. Nie mam już sił do walki z sarnim 
sobą. Niska chęć posiadania pieniędzy 
wypaliła we mnie najświętsze uczucie. 
Jeśli do jutra wieczór rząd nie kupi tej 
pamiątki, czcigodny sedes przejdzie w ob
ce ręce. Cześć dla przeszłości drogo nas 
kosztuje.“

Jakich „nas“? Pan, panie Słonim
ski, żaden „my". Pan nic z „my" nie
ma wspólnego. Pan śród nas wlazł 
tak, jak ów arendarz ze swoją karcz
mą do wsi polskiej. „My" to zupełnie 
coś innego, bo „my" to właśnie ci, któ
rzy tworzymy ten jeden nierozerwalny 
łańcuch i chwały i fatalizmu narodu, 
to ci, którzy szli pod Wiedeń z So
bieskim, i ci, którzy szli pod Radzy
min w roku 1920. „Was" ani tam w 
17 wieku, ani i tam w 20 wieku nie 
było. „Was" i nawet w 21 i 22 wieku, 
gdy Ojczyzna obrony przed wrogiem 
złaknie, tam, gdzie tego zajdzie potrze
ba, nie będzie. Najwyżej będziecie fi
gurowali na tych kartach, które w cza
sach wojny są mniej zaszczytne, na li
stach niesumiennych dostawców wo
jennych.

A zatem to mentorskie „nas" nale
ży w elukubracjach swych skrzętnie 
omijać.

A teraz sprawy rzecz druga. Na 
obchodzie urządzonym przez policję 
kielecką, ułożono program ze śpiewem 
i deklamacją. Przeciętnego obywate
la uroczystość taka, ani by nie zdziwi
ła, ani by też i nie drażniła. Słonimski 
po przeczytaniu tego programu dostał 
wprost furji. Pisze o tym obchodzie 
oto tak:

„Jeśli poeta jest konfidentem policji, 
to rzecz bardzo brzydka. Ale dla mnie 
osobiście równie brzydka to sprawa, gdy 
konfident policji występuje w roli Konra
da. A jeśli taki Konrad wola: „żeś ty nie 
ojcem świata, ale carem", mógłby się mi
nister Car zająć losem więźniów kielec
kich, którzy znajdują się w tak poetycz
nych rękach".

Widocznie pasja- nienawiść do 
wszystkiego, co polskie, co dźwiga pol
skiej państwowości zrąb, jest mu wro
gie, do białej gorączki pobudzające je
go wiecznie nienawidzącą, zbłąkaną, 
bez domu narodowego, psychę. Dekla
mujący „Dziadów" policjanci dopro
wadzają go do szału wściekłości, że 
ten policjant jest obywatelem, pel- 
nym obywatelem wolnego państwa, 
żyje państwa tego tradycją i krzepi 
serce swe u studni polskiej ożywczym 
napojem patrjotycznym, żeby z niej 
czerpać moc dla ideowej pracy pro sa- 
lute Rei publicae, i że zaprawiony 
mocnym duchem wielkiego Adama, 
nie ustaje w twardej walce z wszelkim 
wywrotem. Wołałby Słonimski, żeby 
policjant polski deklamował ostatni 
szlagier Tuwima ,.do prostego człowie
ka". Wówczas by doznał policjant a- 
probaty i uznania żydlackiego.

Nieco się mylicie. Policjant polski, 
to nie żaden prystaw, Schutzmann czy 
żandarm Nowosilćowów, to polski o- 
bywatel ładu i bezpieczeństwa publicz
nego, który w imię prawa Rzeczypo
spolitej — gdy dłużej będziecie wypi
sywali wywrotowe brednie na cierpli
wie patrzącą na wasze wybryki w na
dziei ustatkowania się Najjaśniejszą 
Rzeczpospolitą ~ przykłzie pewnego '

dnia z opuszczonym pod brodą pas. 
kiem czapki i opieczętuje wasze biur
ka, z których spływa rynsztokiem 
ciecz wywrotowa.

I poznacie wonczas, kim jest naszą, 
tak! nasza policja, a my jej przygaś
niemy i zawołamy: brawo polska po
licja!

Ant. Chocieszyński.

Jak się sekwestruje podatki
Fakt kryzysu i zastoju gospodar

czego jest chyba bezsporny i w takiej 
sytuacji urzędy skarbowe muszą się 
liczyć z tern, że nie wszyscy podatni
cy nie płacą w terminie ze zlej woli; 
dlatego też należałoby ściągać podatki 
przymusowo w sposób możliwie o- 
ględny. Nie wszyscy jednak przedsta
wiciele urzędów skarbowych liczą się 
z tern. Poniżej podajemy kilka fak
tów, ogłoszonych przez „Tygodnik 
Handlowy“ organ warszawskiego 
Stów. Kupców Polskich.

Wypadek pierwszy. Do większego 
sklepu na kresach wschodnich zgła
sza się sekwestrator podatkowy z żąda
niem bezzwłocznej zapłaty podatku 
dochodowego w sumie 200 złl żona 
właściciela oświadcza, że w tej chwili 
zapłacić nie może, p. sekwestrator 
grozi opieczętowaniem towaru, na co 
żona kupca zgadza się. W sklepie jest 
na kilka tys. towaru. Jednak po kil
ku minutach pan sekwestrator roz
myślił się i żąda dopuszczenia go do 
kasy, by mógł zabrać wpływy, żona 
kupca udaje się na miasto po męża i 
kiedy powraca zastaje sklep zamknię
ty i opieczętowany, razem z mieszka
niem, do którego nie może dostać się. 
Interwencja w urzędzie podatkowym 
nie odnosi skutku z powodu nieobec
ności naczelnika. Dopiero komendant 
policji zdejmuje pieczęcie i umożliwia 
kupcowi i jego rodzinie dostanie się 
do mieszkania i sklepu, przyczem 
właściciel stwierdza, że pieczęcie we
wnętrzne są naruszone, a w kasie 
brak 240 zł.

Drugi wypadek zdarzył się nie na 
dalekich kresach, a w stolicy i w zna
nej firmie, prowadzącej księgi handlo
we. Przybyłemu sekwestratorowi ka
sjerka oświadcza, że musi porozumieć 
się z szefem telefonicznie. Pan sekwe
strator oświadcza jednak, że „nie ma 
przyjemności rozmawiać z właścicie
lem firmy i nie będzie czekał". Przy
były po kilku minutach właściciel nie 
zastał już sekwestratora i — kasy 
„National“ wraz ze znajdującą się w 
niej gotówką, ani nawet protokółu o 
dokonanem „zajęciu“, który nadesła
no dopiero nazajutrz, przyczem wła
ściciel firmy twierdzi, że w kasie by
ło więcej pieniędzy, niż podano w pro
tokóle.

Wypadek trzeci brzmi już wprost 
jak sensacja z romansu kryminalne
go. Do sklepu w miasteczku N. przy
chodzi sekwestrator, bierze 22 sztuki 
materjału i bez mierzenia i spisywa
nia protokółu ładuje na wóz i — wy
jeżdża. Właściciel sklepu wynajmu
je samochód, dopędza sekwestratora 
za miastem i odbiera zajęty towar si
lą. Oczywiście naraża się na protokół 
i proces o obrazę urzędnika państwo
wego.

Ograniczamy się do powtórzenia o- 
pisu warszawskiego „Tygodnika Han
dlowego", który mówi dostatecznie.

Ulepszenia nawigacyjne w porcie 
gdyńskim

Ostatnio przystąpiono do budowy la
tarń morskich na molach portu gdyńskie
go. W tem sposób wszystkie cztery wyj
ścia do portu będą miały latarnie mor
skie, w każdem wejściu po dwie latarnie. 
Na molach ustawione będą dwie latarnie 
mniejsze i sześć dużych Latarnie przy
czynią się w znacznym stopniu do uspraw
nienia ruchu w porcie, zwłaszcza w porze 
nocnej.

Władze portowe zakupiły w Królewcu 
nowy holownik o sile 220 IIP., który słu
żyć będzie do obsługi statków wchodzą
cych i wychodzących z portu gdyńskiego.

O zwrot kościołów zabranych na rzecz 
prawosławia

Pierwszy proces, wytoczony przez wi
leńską kurję metropolitarną przeciwko 
cerkwi prawosławnej w Polsce o zwrot ko
ściołów i dóbr kościelnych, pozostających 
w posiadaniu cerkwi, wszedł na wokandę 
sądu okręgowego w Białymstoku w po
niedziałek dnia 25 z. m. Powództwo obej
muje sześć spraw o objekty w Białowieży, 
Cichej Woli, Gródku, Nowej Woli, Trypo- 
lanach i Jacznie. Sąd Okręgowy sprawy fe 
rozpatrzył, przyczem powziął decyzję od
roczenia rozstrzygnięcia do czasu przed
stawienia ścisłych danych pomiarowych 
objektów ziemskich, figurujących w po
wództwie Zastrzeżenia, wysunięte przez 
stronę przeciwną w sprawie rzekomych 
braków formalnych sad oddalił. i
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Po walnem zebraniu P. Z. B.

pięściarstwo polskie zdało w tyni 
roku wspaniale egzamin, stwierdzając, 
■e zapuściło już bardzo mocno korze
nie w nasz grunt sportowy, zyskując 
Wszędzie nowe zastępy zwolenników i 
czynnych członków, oraz rozwijając 
sie należycie. Nie zdołał nawet zaha
mować tego rozrostu fakt, iż naczelne 
władze pięściarskie robiły niemal 
wszystko, aby pogrzebać po wieczne 
czasy powierzoną swej pieczy dziedzi
no sportu, osiągając rekord niedołę
stwa, oraz niekompetencji, przy całko- 
witem zaniedbaniu elementarnych obo
wiązków i chronicznym chaosie. Zapa
nował on z chwilą przeniesienia P. Z. 
g do Katowic, trzeba też przyznać, że 
nowi dygnitarze byli... konsekwentni 
wobec swych szumnych zapowiedzi i 
obietnic — bojkutując je stale aż do 
końca.

Pomimo tak anormalnych — na
wet, jak na nasze stosunki — warun
ków polski boks amatorski spłatał mi- 
jego niewątpliwie figla swoim niefor
tunnym kierownikom, bowiem rozwi
ja! się wszędzie, nabierając coraz więk
szego rozmachu, przyczem dla zagra
nicy przestał już być niegodnym uwa
gi rywalem, a zmuszał wszystkich do 
liczenia się z naszymi „mistrzami rę
kawicy“.

Jest to ogromna zasługa poszcze
gólnych zarządów okręgowych, że nie 
zniechęcił ich marazm, który zapa
nował w centrali, lecz przeciwnie — 
stanowił poniekąd ostrzeżenie, jak 
nie należy pracować. Przodo
wał i przoduje wciąż w tej mrówczej 
akcji w imię dobra naszego pięściar- 
stwa okręg poznański, świecąc swym 
przykładem pod każdym względem. 
Kiedy spostrzeżono, jaką popularno
ścią cieszy się u nas boks, dowodem 
czego niezwykły wprost pobyt na bile
ty przy każdej większej imprezie i wy
przedane sale, przyczem tłumy odcho
dziły z niekłamanym żalem od kas; 
kiedy stwierdzono ponadto, że walczy
my już jako równi z równymi z czoło
wą klasą europejską i zwyciężamy — 
wówczas zapanowało wszędzie ożywie
nie w zakresie pięściarstwa, a impre
zy mnożą się i są organizowane wzo
rem Poznania.

W ten sposób zdołano przeciwsta
wić się skutecznie bezwładowi P. Z 
B. Nic więc też dziwnego, że na nie- 
dzielnem walnem zebraniu pod adre
sem centrali padło bardzo wiele ostrych 
ale najzupełniej uzasadnionych zarzu
tów, których nikt nie próbował na
wet odpierać. Przyznawali się do wi

Tegoroczny sezon narciarski
I. łeczeństwa jednak orientuje się dosyć

Chcąc należycie zorientować się o 
stanie narciarstwa polskiego w obliczu 
nadchodzącego sezonu zimowego, rzuć
my okiem wstecz na rok ubiegły. Był 
on ukoronowaniem dziesięcioletniej 
pracy organizacyjnej Polsk. Zw. Nar
ciarskiego i zakończył pierwszy etap 
żmudnego pochodu naszej klasy zawod
niczej do wysokości najlepszej klasy eu
ropejskiej.

Biorąc pod uwagę wyniki cyfrowe 
zeszłej zimy, streszczające się przede- 
wszystkiem w bilansie międzynarodo
wych zawodów „F. I. S“. odbytych w 
lutym 1929 r. w Zakopanem, możemy 
sobie bez przesady powiedzieć, że postęp 
nasz był kolosalny. Bo faktem jest, że 
Podobne zawody dwa lata temu, nie po
zwoliłyby myśleć o zajęciu jakiegoś ho
norowego miejsca i nazwiska polskich 
narciarzy figurowałyby skromnie na 
szarym końcu tabeli wyników.

Tymczasem sukces nasz w Zakopa- 
nem był zupełny i zasłużony. Ogół spo-
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ny niefortunni wielkorządcy polskiego 
pięściarstwa, ale to nie wystarczyło i 
nie mogło tej winy zmazać całkowicie. 

•Słusznie zatem walne zebranie odmó
wiło udzielenia absolutorjum człon
kom zarządu, polecając dokładnie zba
dać raz jeszcze sprawę specjalnej ko
misji rewizyjnej. Ze wywiąże się ona 
dobrze ze swego zadania gwarantuje 
tc nazwisko p. Stan. Derdy.

Naszem zdaniem współodpowie
dzialnym jest również prezes P. Z. B. 
p. dr. Saloni, a nawet moralnie na 
nim, jako kierowniku całego związku 
ciąży największa odpowiedzialność. 
Przecież patrzał wciąż na bezczynność 
organizacji, na fatalne konflikty, oraz 
tarcia w jej łonie i nie umiał temu 
wszystkiemu zapobiec, ani też wyciąg
nąć odpowiednich konsekwencyj. Czyż 
to nie aż nadto widoczny dowód, że 
zawiódł podkładane w nim — zwła
szcza przez pewne czynniki— nadzie
je... Walne zebranie, pragnęło wy
odrębnić go, prawdopodobnie chcąc 
podkreślić, że zawiedli tylko współ
pracownicy — dlatego prezesowi u- 
dzielono absolutorjum. Był to może 
piękny gest, ale nie posiadający — jak- 
żeśmy wykazali powyżej — faktycz
nego uzasadnienia.

Trudno również nie wyrazić zdzi
wienia, że kierownictwo polskiego bo
ksu amatorskiego pozostało nadal w 
tych samych rękach, które tak nieu
miejętnie trzymały ster naszego pię
ściarstwa. Nie byliśmy nigdy zwolen
nikami ponownego przenoszenia P. Z. 
B. do Poznania, póki nie przygotuje 
się odpowiednich ilościowo, oraz ja
kościowo pracowników, którzy mogli
by objąć agendy centrali bez szkody o- 
kręgu i bez łączenia dwóch stanowisk 
w jednej osobie. Ponieważ w obec
nych warunkach nie zdołanoby praw
dopodobnie przezwyciężyć tych trudno
ści — nie kruszyliśmy więc kopij za 
Poznaniem. Równocześnie jednak są
dziliśmy, że na G. Śląsku dojdą do 
władzy w tej dziedzinie nowi ludzie i 
przy pomocy okręgów podejmą żmud
ne dzieło odrabiania fatalnych zaleg
łości poprzedników

Stało się inaczej: dlatego też musi- 
my specialnie bacznie obserwować o- 
becnie działalność P. Z. B. i pilnować 
na każdym kroku, domagając się w 
razie dalszego marazmu, aby nadzwy
czajne walne zebranie w dniu 1 mar
ca położyło wówczas kres tym szko
dliwym „zabawkom“ kosztem dobrego 
imienia polskiego sportu.

słabo, czy sukces ten jest rzeczywistym 
sprawdzianem postępu narciarstwa w 
Polsce i czy zdobycie przez Bronisława 
Czecha czwartego miejsca w biegu kom
binowanym po dwóch Norwegach i jed
nym Finńie. jest równoznaczne z pod
niesieniem poziomu klasy do wysoko
ści znakomitej Skandynawów.

Choć wnio&k taki nasuwa się sam 
przez się — podobne mniemanie było
by błędnem. Dobrych zawodników 
skandynawskich mamy dużo, zaś Br. 
Czech jest jednym jedynym znakomi
tym narciarzem Europy Środkowej. — 
Nie wątpię, że gdyby zawodnik ten uro
dził się np. w Norwegji — dziś bytby 
mistrzem światowym; u nas osiągnął to. 
czego mógł się nauczyć, dysponując 
swym wyjątkowym talentem, t. j. został 
niedoścignionym mistrzem państw po- 
za-skandynawskich.

Faktem jest, że bez wspomnianego 
zawodnika znaleźlibyśmy się aż na trzy- 
nastem miejscu, które przypadio w u- 
dziale najlepszemu z pośród pozostałych 
Polaków, t. j. Karolowi Szostakowi. Ta 
okoliczność mówi sama za siebie i win
na powstrzymać nas od zbytniego entu
zjazmu. który mógłby przynieść przy
kry zawód.

Rozpatrzmy zatem bliżej jakim był 
wzajemny stosunek sił najważniejszych 
narodów, biorących udział w zawodach 
„F. I. S.“

Pierwsze trzy miejsca w większości 
konkurencyj. dzielili między sobą Skan
dynawowie. przyczem Finnowie góro
wali wybitnie w biegach długich. Nor
wegowie tworzyli niedoścignioną klasę 
w skokach, zaś Szwedzi — średnio silni 
na iS kim. — w skokach nie odegrali 
żadnej poważniejszej roli, dając się wy
przedzić nawet Niemcom. Polsce. Cze

chosłowacji i Szwajcarji. Ta słaba stro
na zawodników szwedzkich pozwoliła 
nam zająć czwarte miejsce w biegu 
kombinowanym, gdyż, jak wiadomo, — 
wyniki skoków odgrywają w obliczeniu 
punktów do kombinacji decydującą ro
lę. Mimo to nie ulega wątpliwości, że 
choć trafi się ten i ów wyjątkowo uta
lentowany zawodnik środkowo - euro
pejski — Skandynawowie przeciętnie 
stoją o całą klasę wyżej od wszystkich 
innych narodowości.

Zestawienie punktów uzyskanych w 
części klasycznej programu zawodów, 
t. j. w biegu 50. i 18. km., biegu złożo
nym i skokach, daje następujące wyni
ki: 1) Norwegja 43 pkt., 2; Finlandja 37 
pkt., 3) Szwecja 15 pkt.. 4) Polska i 
Niemcy po 3 pkt. Inne państwa bez 
punktów. Wziąwszy pod uwagę jesz
cze bieg zjazdowy, wojskowy i pań. w 
których uzyskaliśmy same pierwsze 
miejsca, otrzymujemy następujące wy
niki: 1) Finlandja. 2) Norwegja. 3) Pol
ska, 4) Szwecja 51 Szwajcaria, 6) Cze
chosłowacja. 7) Anglja. 8) Rumunja. 91 
Niemcy. 10) Jugoslawja. 11 Francja; bez * 
punktów: Austrja, Łotwa. Węgry i Wio
chy

Które zestawienie mamy uważać za 
miarodajne? Jeżeli stwierdzimy, że w 
drugiem zestawieniu, nasze trzecie 
miejsce zawdzięczamy głównie Br Cze
chowi za bieg kombinowany i bieg zja
zdowy, oraz Br Staszel - Połankowej — 
czyli dwom wyjątkowym talentom, od
różniającym się wybitnie od reszty na
szych zawodników — dojdziemy do 
przekonania, iż racjonalniejszem bę
dzie wziąć za podstawę klasyczny pro
gram Tu bowiem spotykało się wy
jątkowych narciarzy z każdej narodo
wości. jednak decydowała szara masa 
średnich zawodników i ona właśnie da
je nam właściwy obraz sil danego naro
du Dlatego w wymienionem zestawie
niu niezbędne są pewne zastrzeżenia a

CO
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LADY CREAM
CAZ1MI

Idealny podkład pod puder, ożywia i 
zmiękcza natkórek.nadaje akiamitną 
gładkość,chroni od szkodliwego działania 
wiatru i mrozu, zapobiega pękaniu skóry 
i podnosi naturalną świeżość cery»

UQÏMETWA WYTWORNEJ PAW...

ul. Marszałka Focha 4
Szanownej Publiczności zwracamy 

uwagę, że w
niedzielę 8 b. m.
wyświetlamy cztery seanse

mianowicie
o godz. 3 — 5 — 7 — 9 

przyczem na godzinę 3 obowiązują ceny 
zniżone.

Dpw 1115

QUATRE VALETS
PtnrvMVvromrHwiAroweWYDU
PUDCO

, w 439

Od 30 lat na straży zdrowia 
dziecka stoją

PUDER, MYDŁO i KREM 
BEBE SZOFMANA.

MONARQUE
LIKIER À LA CHARTREUSE

HULSTKAMPA
Tw 701

mianowicie: Niemcy nie startowali zu
pełnie w biegu 50 kim., jednak wiemy 
napewno. że nie ulegają oni nam w tej 
konkrencji. w której brak u nas wogóle 
poważnych zawodników Natomiast 
świetnych biegaczy mają Czesi i Szwaj
carzy. Zważywszy zatem bardzo slaby 
stan liczebny naszej czołowej klasy, do 
której zaliczyć możemy jedynie Br Cze
cha. braci Szostaków Mctyków. Cukra 
i Krzeptowskiego II. nie rozminiemy się 
z prawdą, klasyfikując narody środko- 
wo-europejskie w następującej kolejno
ści: 1) Niemcy; 2) Czechosłowacja, dzię
ki większej ilości dobrych zawodni
ków. głównie biegaczy; 3) Polska, która 
posiada dobrą jakość, jednak małą i- 
lość; 4) Szwajcarja; 5) Anglja; 6) Ru
munja i t. d. bez zmiany.

Jak na młode nasze państwo o nie
zbyt dawnych tradycjach sportowych, 
miejsce to zadowolić może wszelkie słu
szne aspiracje. Postęp, jaki dokonał się 
w polskiem narciarstwie, szedł napraw
dę siedmiomilowemi krokami i pozwo
li! nam odnieść szereg poważnych suk
cesów zarówno czysto sportowych, jak 
i organizacyjnych, czego najlepszym 
przykładem był przebieg zawodów ..P. 
I. S.“, stawiający Polskę w rzędzie 
państw o najwyższej kulturze sporto
wej. Świadczą o tem jednomyślnie 
głosy prasy zagranicznej, a nawet wro
giej nam np. niemieckiej, która z peł- 
nem uznaniem wyrażała się o polskiem 
narciarstwie.

Brak mu było jedynie należytego 
rozwoju wszerz, ale i pod tym wzglę
dem ostatni rok przyniósł radykalne 
zmiany, które uszły uwagi ogółu społe
czeństwa, interesującego się głównie re
kordami i wynikami zawodów. Temat 
ten. jak również program na zbliżający 
się sezon zimowy, postaram się omówić 
obszernie w następnym artykule.

Adam Krzeptowski.
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pJ?AGo
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ZĄOAĆ wszęojiE

Kino „Metropolią“
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| Mar ja Szulc
1 Dr. Stanislaw Bernatt
B
S

zaręczeni

OBUWIE - Śniegowce -Kalosze
najlepsze z gwarancją za każdą parę kupuje się najkorzystniej w firmie

«7. Pańcz&k 1
Wielkie Magazyny Obuwia i

Poznań, św. Marcin 64 — Górna Wilda 59. Telefon 41-37. 7
iMisniminin 'imwiirinrmTi—

b Poznań Gdynia s
w 2ö«i©
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Najwyborniejsza HERBATA

Oryginalna paezka zawartości 100 gr. zł
IMPORT

HERBATY

POZNAN
ul. Fr. Ratajczaka 40.

Pensjonat „Lwowlanka“ w Zakopanem - Bystre
poleca na sezon zimowy pokoje słoneczne. Elektryczne 
oświetlenie. Centralne ogrzewanie. Ciepła i zimna woda 
w każdym pokoju. Oszklone i ogrzewane werandy. Kuch
nia zdrowa i wykwintna. Doborowe towarzystwo. Ceny 
umiarkowane. Przyjmuje się tylko zdrowych. dw 3086

PIANINO
jako prezent gwiazdkowy

o stałej wartości
będzie największą niespodzianką dla waszych 
dzieci. Przez bardzo dogodne warunki spłaty 
umożliwiam kupno nawet mniej zamożnym. Za

żądajcie zatem spiesznie ofert.

6. SOMMERFELD
Największa Fabryka Pianin w Polsce

Bydgoszcz, Śniadeckich 56. Tel. 883 i 458,
Przedstawiciel Wł. Kwiatkowski, Poznań, Gwarna 13,

Chcesz do:

FILMU?
Pisz zaraz, podaj adres, fotografię 
i znaczek na odpowiedź: np +680

„EMPEFILM“ - Kraków XI.

polecamy
po cenach znacznie zniżonych:
Stoły i półki kuchenne masywne, kotły kuchenne 

gazowe ula wielkich kuchen, sagany, rondle, 
brytwanny miedziane, wieszaki do garderoby 
1 i 2-metrowe, kasy kontrolne 3, 4 i 5-działowe, 
skrzynki do sprzedaży ciast i papierosów, pół
miski platerowe, sosjerki i menażki

Lampy sufitowe i wiszące, wentylatory, reflektory
Maszyny: do mycia talerzy, do parzenia kawy, 

do strugania kartofli, do krajania warzyw, 
do czyszczenia noży. Bem ary do potraw cie
płych, konserwator do lodów — kompletna mo
torowa pralnia

Konserwy: Gruszki, śliwki i wiśnie
Centrala telefoniczna domowa z 10 aparatami

lam P.
Poznań, ulica Śniadeckich 12

Telefon 64-1S.

Najwyższe odznaczenia z różnych wystaw i uznania 
muzyków i miłośników o doskonałości moich pianin.

HO 5S6Ö

Praktyczny

8 grudnia
są imieniny

Marii
Dla narzeczonej, żony iub 
matki tyiko J

coś z biżuterii *
Odpowiednie podarki tm e 
ntnowe jak: zegarki, piei- 
seionki, kolczyki i inne 
poleca w wielkim wy boi ze

W. MAYER
wł. L. Nalaskowski

Poznań, ul. Nowa nr. !!•
Kw ii>3ż

Oprawy książek
wszelkiego

Introligator"-
Drukami Toruński« 

T. A. w Tonial» 
ul. św. Katarzyn»*

—

DO NABYCIA WSZĘDZIE

Przedstawicieli Bronisław Jaworski, nliea Kramarska 5. sy S950

Poleca Piwo
Browar Parowy J. Korab-Kowalskiego

w KONINIE

Piwo Bernardyńskie
(Słodowe pasteuryzowane)

oraz PIWO JASNE.

Pobyt w Paryżu 10 dni. Gwarancja, że 700 zł starczą 
włącznie mieszkania, jedzenia, komunikacji po Paryżu, w* 
atrów, wszelkich przyjemności, biletu kolejowego.

Każdy prowadzi kasą sam. Nowy system.
Oferty wysyła na żądanie: T. Sobeski, Poznań, Garn

carska 9 — Telefon 31-76. zp 20 <>-jg

Pp 739^-57,70

Kocioł parowy
stojący 6 at.m., maszyna zapędowa, stoły parowe, maszyny 
do gotowania karmelu i kompletne urządzenie parowe a« 
wyrobu cukierków sprzedam w całości lub częściowa
Wielkie Garbary 39, L, wprost rw
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Me zawsze jest ochota spędzić 
wieczór w kawiarni, kinie, czy 

dancingu,
znacznie milej w domu przy 
radjoinsHacji PM i Li PSjil

FORTEPIAN
odgrywa na Gwiazdkę w kole rodzinnem przy choince uaj* 

ważniejszą rolę.

WIELKOPOLSKA FABRYKA FORTEPIANÓW I PIANIN

Poznań, nj. JSaataica S
która uzyskała

poleca pa cenach gwiazdkowych na korzystnych waiunkach swe fabrykaty 
1 zaprasza do zwiedzenia swego bogato zaopatrzonego magazynu.

Ofiarujcie je dzisiaj
A 00 wielu latach będą Was wspominali 

; z wdzięcznością.

Bardzo łatwo jest kupie cos' na pamiątką dla 
naszych bl'skich, bez długich i kłopotliwych 
rozważań i wątpliwości?
Możecie dziś* podarować Waszym bliskim 
cos, co napewno będzie ich cieszyło i napawało 

> - ucz» uciem wdzięczności dla Wa&.
\ Parker Duofold^tdeabie pioro wieczne? 
4 ołdwek, postument, komplet podwójny-oto 

dar, który wzbudzi wielką radośtf dziś, jutro 
1*. i po upływie wielu lat.

Złota stalówka PARKER-DUOFOLD, 
trwałoskf której jest gwarantowana na 25 łat, 

J nietłukąca się obsadka, wielki zbiornik 
Vi atramentu, niewidoczny i zabezpieczony 
ra napełniacz—oto zalety, jakieb żadne inne 
f® pióro nie posiada.

'¿'js Komplety Parkera, złożone z pióra i ołówka 
automatycznego są do nabycia w różnych 
barwach i wielkościach.
Postumenty z pięknego marmuru, vitrióiitu,

Eorcelany t karltonu w wykwintnem wy- 
onaniu.

ii Każde pióro Duoiold może byc przechowy. 
wane w kieszeni (doktórej pryzmotowane jest 
klipsem) jak również w postumencie na biurku.

A więc ofiarujcie

r
 Waszym blijkim pióro 
PARKER-DUOFOLD 
gdyż każdy z nieb 
napewno pragnie jje 
posiadać".lancer

"Duofold lepszym podarkiem gwiazdkowym
radjoinstalacje PHILIPSA
Kompht: odbiornik Philipsa 

i głośnik 2007.
gadajcie katalogów i prospektów we wszystkich 
składach radiotechnicznych lub pod adresem:

Pióra wiecine s Ołówki automa
tyczne s Połtumenty.

Flor® uieeme , 
«nior¡ tfc 80 , Siena!, ?0 (
,, a.d ». rf, ss 1 
Junior««, 5j
o,7k dc ,uxe “ 
g4?IOTO futerale , 
«"‘W. tf. 100 ,
f- ¡s;

*54^

fe 7
Parlier«.
[“««men!»,
lufe“'“ 1 5r»d- 
40 7 S? °d tf. 

‘ rt. 2sn

przedstawić telstw-. 
na Polaki i W. M. 

Gdansk
A- J. OSTROWSKI, 

Łódi', Piotrkowska 5S, 
oddział w Warutwi«.

Bielan tka té®

Warszawa» Karolkowa 3óy4*&
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PIĘKNE PODARKI GWIAZDKOWE
DLA PAN:
Kamizelki wełna z jedwabiem po zł 19 80 
Kamizelki czyś o wełniane . . po zł 2350 
Pulowery czysto wełniane . . po zł 25 — 
Pulowery wełna z jedwabiem , po zł 29 75 
Żakiety czysto we'niane .... po zł 27 — 
Żakiety wełna z jedwab em . . po zł 33— 
Kostjumy czysto wełniane , . po zł 4950

Torebki
piękne skórzane

Parasolki
półjedwabne , . , 
jedwabne. ....

po zł 23 40

po zł 2850 
po zł 48—

IIAN

DLA PANÓW:
Krawaty jedwabne

piękne desenie ...... po zł 7®0

Szaie — chustki jedwabne po zł 29- 

Kamizelki czysto wełniane . . po zł 25— 

Pulowery czysto wełniane . . po zł 25—

GWARNA 14

OGIIJLATHERJ
np 5951

Wielka Sprzeda! Gwiazdkowa Futer
llllllilliilllllliiI!illl!!Illll!!l!l!lll!lliiI!llllilillli!lll!IIIllllll!!IIHI!lllil!llllllllll||llllll||||||||II||||||t|||nillllllll||lill!lllllllll|||||||l!||||Ui

siłowe, karakułowe, źrebcowe, piszczanikowe oraz wszelkie inne po 
bardzo niskicb cenach Wielki wybór skór futrzanych oraz błamy. Wyko
nuję futra podług miary oraz modernizacje i reparacje szybko i tanio.

Tel. S5»-3<ł. EDMUND OLEJNICZAK Tel. 59. so.
MAGAZYN FUIER i ZAKŁAD KUŚNIERSKI.

Poznań, ulica. Wodna. 28, narożnik Starego Rynku,
Proszę dokładnie zważać na firmę. iw /Id)

GWIAZDA TELEFUNKENJEST ZNAKIEM OCHRONNYM
JAKOŚCI

TELEFUNKEN
DO KAŻDEGO CELU STOSOWNA LAMPKA!

„HIS MASTER'S VOICE“
to satys,akcja dla miłośników muzyki i tańca

POSŁUCHAJ i OSĄDŹ!

Gen. Re nr. na Po skę
JOZEF WEKSLER

Członek i Eks. izb. Handl. Brytyjskiej
Kraków Warszawa Lwów

Floriańska 25. Marszałkowska 112. Syhstuska 2

chroniącym Waszą kosztowną bie
liznę, jest w calem tego słowa zna

czeniu szlachetne i aromatyczne 
mydło ..Kołłontay z pralką". To 

powszechnie znane mydło ma mnóst
wo szczególnych przez miliony gos

podyń uznanych i cenionych zalet, 
iak na przykład, że dzięki zwei twar

dości jest nader wydajne: że jego 
obfita przecudna i' glicerynowa piana 

czyści szybko i nie niszczy nawet 
najdelikatniejszej tkaniny: że jest sub

telnie perfumowane, a dlatego nadaie 
się także do pielęgnowania ciała: że 

jest, stale bez opakowania, a tem- 
samem suchsze i korzystniejsze; że 

stoi pod stałą chemiczną kontrolą, co 
jest rękojmą bezwarunkowej czystości 
i niezmiennej dobroci. Dzięki tym 

oraz wielu innym jeszcze załetom, 
mydło ..Kołłontay” zdobyło sobie na
leżytą stawę i jest najbardziej pożą

daną marką z pośród wszystkich 
innych mvdeł. Dziennie pióra i myją 

uiem cąłe rzesze zadowpionych 
klientek. 'K.

Wypróbujcie ..Kottontav’a sodę 
do bielenia" i proszek „Boraxil”!

Mydło

Zloty medal na Wystawie w Katowicach 7.27.
Zastępca na Poznań i Pomorze Klaczyński i S-ka, Poznań, W. Garbary 21.

Łóżka metalowe
Materace wyścielane 
Piece i kuchnią 
Maszvnki do chieba 
Maszynki do mięsa 
Karnisze mosiężne 
Łyżwy, Rodle 
Naczynia emaljowe i

cynkowe i t. d. 
poleca bardzo korzystnie

w wielkim wyborze 
Skład Żelaza 

Stefan Twardowski 
Poznań, Stary Rynek 79 

l’p 7793-49,301

Odpowiedni nasifój świąteczny
winien być uzupełniony od 
świętnem wyglądem miesz
kania. Firany, kaoy, 
story, narzutki, serwety

poleca po niebywałych 
lrsk-cn cenaHi

St Raczyif, Poenań
Stary Rynek 92.

Upominki,gniazdkowe do
da^ przy źakłipach got, iuż 

od ti zł pticzaws-zy.

Kp iżłllz2U,il,..JU

T«~>ł<- ■ 8 1
DAMSKIE * Y J* 
MfSKlE > Ja 
DZIECIĘCE^p

iinęRszi/'
nv.,„r JM«’-

\Gaitańsze T fJF iW

5.
ceny

I Hemoroidy giną
w o — b dn aeb bez lekarstwa 1 opeiacp. ó5-ietnie 
poświadczenie. — Mam 61 podziękowań. — Wysy
łam przepis za b złotych. s5j8

J WierclmU. teinti sziMy, Sowe-PoBorw.

Autobusy do Gniezna
.Ujeżdżają z Poznania z ul Dominikańskiej, narożnik 
dowskiej: 9,10, 10,35 pospieszne), 14,10, ni, 45, 20,00’ ™ 
dziele i święta 23,30 nP.

Z Gniezna do Poznania: 7,00. 8,00 (pospieszne), 1 
12,40, 17,45; niedziele i święta 20,30 — Autobysy ogrze 
w zimie. „Auto" Tow. z ogr. por. w Gnieźnie — Teieto
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Tp 3272

Obszerne lokale
na HI i IV piętrze, przeszło tysiąc metrów kwadratowych 
objętości, w centrum miasta Poznania, wygodne schody, 
lift, wyłożone linoleum, bardzo jasne, u wylotu dwóch ulic, 
z centralnem ogrzewaniem, higieniczne, spokojne, nadające 
gię na biura lub składnice, zaraz lub później do wynajęcia. 
Oferty do ekspedycji Kurjera Poznańskiego pod zwp 20637

2000 ms kopalniaka
zdrowy, świeży wyrób w dłużycach loco dworzec, okolicy 
Gdańska, na sprzedaż. Oferty i cenę do eksp, Kurjera Pożn 

pod zwp 20 596

PALMOLIVE

Mydło
Piękności

preparowane z palm i oliwek.
Najprostszy środek do wywo
łania świeżości i piękności 

cery.
Krem do golenia Palmolive 
jest idealnym środkiem do 

golenia.

K5DŁ0 
PALMOUUE

Żądaó wszędzie.
vv> i reprez. na Polskę i Gdańsk: 

McDougall & Co.» Warszawa,Bielańska4. Teł. 99-66

Napisowe słowo (tłusto) 30 groszy, każde dalsze 
słowo 2i groszy, 5 liczb = jedno słowo 
i» w, z, a = każde stanowi 1 słowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

Autobus SO-osob.
eurnn.;nia' dubeltowych gumach. 
wvlfejs^' fabrykat luksusowe 
kaci, anie 118 dogodnych warun- 
P A,HP1'ze'?a, -Konina". Sp z o. 
83- Dąbrowskiego ■iSt-bd < < 67 54 78. _ np 5311

Wielką kasę 
» teisstracyjną 
’orzerin^2'1" »«’tzadkii dla 6 
ewara»cia<zy ‘»afo używana, z 
ri'teńRWJąi z5 u 000 zl spa dam 
2». **«• Lidzbark. Plac llnllcta

sdw 79 316

Na sprzedaż
dobrze prosperujący, staro zapro
wadzony sk ad bławatów i Iow. 
krótkich, z przynależnem mieszka
niem. w dobrze polożbnem miej
scu przy głównej ul. w mieście 
powiatowem okolica bogata, z 
powodu starości, właścicielki, na
tychmiast do objęcia. Oferty do 
Ku -------„rjera^ Poznaósk^o

Żłóbek
kompletny z f gurkanr bardzo 
ładny mesk zegarek srebrny 
krvtv okazyjnie ’amo na «prze 
daż Ul śl sarska 2 w podwórzu 
prosto pierwsze pietra pa lewo, 

sdw 79 857'«

Keorezentacia i sktadv konsygnaevine aa Zachodnia Polskę» ian Mikołajczyk. Poznań, ai. Wolności ?.

SPRZEDAMY
zaraz, pojed. łub razem zaprowadzone przedsiębiorstwo 
komunikacji autobusowej, koncesjonowanej, oierwszorzęd 
ne lin je, bez konkurencji. Dalej skład maszyn przy ruchli 
wej ulicy większego powiatowego miasta woj. poznańskiego 
Geńa na podstawie faktycznej wartości. Bardzo korzystna 
lokata kapitału dająca znaczne i pewne dochody. Zgłoszę 
ni a spieszne do ekspód. Kuriera Poznańskiego pod.zw 20 580

5

Sb6

to jest
k •. nowe ■■

opakowanie
popierorce

znanej

musztardy

„Palmo“

iwielnn egztfa
Elegancki skład z dwoma ok
nami wystawowemi w Pozna
niu, całkowitem urządzeniem, 
nadający się na każdą branżę 
w dobrem położeniu, natych
miast do oddania. Do obję
cia potrzebna gotówka do 
25 000,— zł. Poważni reflek- 
tanci zechcą swe zgłoszenia 
kierować do firmy „PAR", 
Aleje Marcinkowskiego 11, 
pod hr. 42,272 Pw 7774-42,272

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-lamowy milimetr 60 groszy

Znak oferty (na przykład: z 18924, n2735, d 1 790 
i t d. e 1 słowo.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 10

Gramofony
. poleca Brużdziński i S-ka. 
Aleje Marcinkowskiego 8. na l. 

Ipiętrzę Wymiana starach płyt, 
'naprawa mechanizmów telef 
40-51 bp w 1068

Odkurzacz
nowy nabyó można na bardzo 
dogodnych warupkaęh. Zgłosze
nia Kurjer zdwp80 891

2.000
choinek na sprzedaż Zamówienia 
przyjmuje w non'.edz;atek od go 
dz tiy 8 orzv Wieży Hórpośia- 

¡altiej. Franciszek ! adela.
zdp 80 908

Obraz z firmy 
Witold Leworski

Wrocławska 36 jest najodpo
wiedniejszym podarkiem gwiazd
kowym. bpw 1 093

Kanarki
pilne śpiewaki oraz 16 zdrowych 
samie do lęgu sprzedam tanio z 
powodu braku miejsca Kubanek 
Fabryczna 34 I lewo

zdw 79 755
Parcela

Wilda przy ul Roboczej I 487 
m« na sk ąd w-egli drzewa bu
dowle tanio sprzedam. Walkie- 
wjcy» Za Iłramka 4. rw 7 967

jadne 3-pokojowe mieszkanie, I. piętro, łazienka, pokój dla 
służby, światło elektr. i gaz, w dobrej dzielnicy, 5 minut 
centrum, zamienię na takie same z nbikacj. warsztat, lub 
składem w Poznaniu. Oferty do eksp Kurjera Poznańskiego 

pod dw 3546___________________

SZCZYT
PRECYZJI 

i TRWAŁOŚCI
to szwajcarski 

zegarek

REVUE"

Chcesz otrzymać posadę?
MUSISZ

UKOŃCZYĆ

KURSY

7 FACHOWE
Korespondency ine 
prof. Sekułów i cza 

Warszawa, ulica Zórawia 42 n.
A KURSY WYUCZAJĄ LISTOWNIE 

buchalterii,rachunkowogci kupieckiej. 
w korespondencji handlowej,stenografii,

nauki handlu, prawa kabgrafji, języ
ków obcych: angielski, francuski, nie
miecki. pisania na maszynach, pisowni 
i gramatyki polskiej. Bo ukończeniu 

EGZAMSN i ŚWIADECTWO, 
nw 5693 Żądajcie prospektów.
Chcesz otrzymać posadę?

Zwapnienie żyt.
¡Dr. GEBHARD &Co.,

Zdenerwowania osłabienia Żądać 
bezpłatnej broszury o nieszkodliwem 

leczeniu domowem od.
Gdańsk, nr. 56.

l
Pw

wydzierżawi się zaraz. Bliższych 
informacji udziela i oferty przyjmuje

Administracja Hotelu „POLONIA“
Poznań, ul. Grunwaldzka 18. Tel. 7754.

Kw 1334

Przykrawacz
na ubrania cywilne, tylko pierwszorzędna siła, z dłuższą 
praktyką i dobrami świadectwami, potrzebny zaraz lab od 
1. 1. 1930. Zgłoszenia pod dw 3558 do eksp. Kurjera Pozn.

Zbożowiec
rzutki, energiczny, lat 25, zdolny organizator 
na kterowniczem stanowisku zmieni posadę z dniem 
1 stycznia 1930 r. Na życzenie z udziałem kilku ty 
sięcy złotych., Zgłoszenia przyjmuje eksp. Kurjera 

Poznańskiego pod np 5502

PRZETARG PRZYMUSOWY
Dnia 9 grudnia t j. w poniedziałek, o godzinie 10 przed 

południem, sprzedam najwięcej dającemu za natychmiasto
wą zapłatą w Obornikach przy ulicy Szamotulskiej w tar
taku: dp 3522

jeden wagon drzewa użytkowego (olszowe)
Obejrzeć można 10 minut przed przetargiem. Przetarg 

odbędzie się nieodwołalnie.
(—) Zielniewicz, komornik miejski.

Kocioł
¡parowy t m X 50 pajak 6 ra- 
imienny na gaz i naftę na sprze
daż. Pótwiejska 29 parter prawo 

zdp 80 519
Samochody

Każdego rodzaju ttowe t używa 
ne osobowe ciężarowe • autobusy 
jako kupna tkazyjne (zamiany! 
Dogodne warunki zapłaty 
Konina Sp z o p Automobi

le Poznaó Dąbrowskiego 83 35. 
telefon 77 67 54 78 _ nw 5312

Telefunken
4 lampowy, nowy korzystnie 
sprzedam. Radomski. Rolna 70. 

rw 7 975

Miód
pod gwarancja prawdziwy. — 
pszczelny, deserowy leczniczo- 
spożywczy z własnej pasieki wy. 
syla za pobraniem pocztowem S

C* 12 Sils zi 50 *r b* 33 zl 50 gr. 15 kg - 4f 
zl 20 kg 60 zl wraz z blaszan- 
ka i oplata pocztowa A Wal
lach Podwoloezyska. uł Mickie
wicza 31 (Mlpj____  i,5- -0 32j

Radjo 8 lampo w,
,bardzo selektywne -> dużym za 
siego korzystnie sprzedam tylk- 
poważnym reflektantom t dzlek 

.Sie informacj Szymańskiego 1 
(StawowiaJc teiefrn 10 70.

adw 70 702
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Badjowe
PTOUdsiębiurs» wo z urzc-dizeniera 
i towarem sprzedam Rad joceu-1 
tra^a, ul. Pocztowa 28.
_ __zdp 80 759 I

Gospodarstwo
90 mórg w p-aznańskiem sprze
dam lub zam-iemie na mniejsze. 
Kędziora. 27 Grudnia 16.

zd p 80 860

13 LOKALE

2 ubikacje
suterenowe na składnice lub war 
sztat, centrum Poznania do wy 
..a.ec.a. Łgwzenia Kurier

zdp 80 853

Akuszerka
Kleinwiichteruwa w Poznaniu 
•enlrum miasta, ulu a Ruin Szy 
pańskiego 2 pierwsze piętro le 
wo. drugi dom od placu święto 
: rżysk iego zdwp 71 596 7

Garaż
duży, suchy ewentualnie na 
składnice wynajme. Konopnic
kiej 9, I. zdp 80 868

Pensjonat
dla przyjezdnych. Poznań. Gwar 
na 17. II. Pokoje umeblowane 
wieksze i mniejsze. Ceny przy 
stepne. T. Rowecka. zdw 79 65£

Towarzysza
życiu starszego lepszych sfer bez 
nałogów, zamożnego urzędnika 
wyższego emeryta pozna przy
stojna starsza panna bez prze
szłości. dobra, nie biedna Oferty 
K.urjęr zdw 80 389. Ce! matry
monialny.

Żelaźniak
młodszy. 5 letnia praktyka, na 
stałej posadzie z dobremi świa 
dęci wami poszukuje pomady w 
branży lub innem przedsiebior 
stwie od 1 stycznia 1930 Łaska
we oferty do Kurjera Poznań
skiego pod zdw 80 740

Potrzebujemy
zdolnego rzeźbiarza. Mić*«!-, . 
na miejscu. Zgłoszenia dii* 
twórni Mebli M. Wojtala u??- 
Justowska. Kraków. ' w<)li

Pp 7356 70.607

23 OŻENKI
14 DZIERŻ/ WY

Skład z mieszkaniem

Wózki
nowe, używane do zboża i tuąik-i, 
płachty i derki na konie nieprze-1 
makatlne. worki do nasion, cebuli 
i t. p. wykonuje się pręd’o i fa-i 
chc-wo również gotowe na ®'t'a- 
dtz.e.’ Przyjmuje wszelkie repa-ra-!
cje. Geny przystępne Wiek-óipol o 6 pokojach i kuchni z przyna
gla Wytwórnia worów. p’acht leżytoSclami oraz warsztat przy 
żniwnych i nieprzemakalnych, ul- Warszawskiej w Gnieźnie do 
Poznań, ul. Dąbrowskiego- 81, | wynajęcia (dom narożny). Ko

zd;>w 80 865 |morne według umowy. Zgłoszenia
’ _, . ---------------- ,pod zdw 79 610 do nin. pisma.Okazja ---------- —— ----------
Maszyna restauracyjna do gorą
cych zakasek 6 kociołków Gra
niczna 5. restauracja. Łazarz.
____ zdwp 80190

Trzydziestoletni
urzędnik poszukuje młodej, inte
ligentnej i milej towarzyszki ży 
eia. Oferty Kurjer zdw 80 150

Wyrabiamy
wszelkiego rodzaju deszczówki do 
szczotek po cenach konkurencyj
nych- P. Wasserberger i S-ka. 
Kraków. Szeroka 18. fabr. desz- 
czóiek do szczotek. zdw 80 261

Garnitur
klubowy gobelin zielony dobrze 
utrzymany korzystnie sprzedam. 
Patrona Jackowskiego 30. IV.. 
prawo Jeżyce. zdw 80 640

Bogatą
pando poprowadzę poprzez pięk
ne, peine treści życie.. . Cel ma 
trymo-njalny. Obszernej odpowiem 
na listy, które prośże adresować 
dia ..Nieprzeciętnego" do Biura 
bgłóńzeń ..Par“. Poznań. Aleje 
Marcinkowskiego 11. pod nr. 57.52
_________ Pp 7347 57.59

Kawaler
inteligentny, przystojny ożeni się 

dzierżawie zaaz. lnformacvj Posag wymacany do za’oźe»n;a 
udziela J. Obrębska, Lipowa, przedsiębiorstwa^ Oferty Kurjer

Fcsznkuję
dzierżawy gościńca. kolon.ialki 
wzgi. pzeźn-ictwo na wsi. Oferty 
Kurjeir zdp 80 880

Ogrodnictwo
w Puszczykowie wraz z miesz- 
' aniem i 14 morgami roli wy-

Szlachta (Pomorze), 
żdw 80 009

zd<w 80 531

Zakopane
willa „Siemianówka". u!Meble

yjMtifaniej poleca firma Kalk...- . ,
Wrocławska 19 zdpw 79 097 światłem od 4 6 zł dziennie
~ ----—------------—-—— nw 5 749

Pianino
„Ecke" organista farny. Go’ebia

Frzyjaźni
pana starszego, dobrego serca, 
ndwskroá inteligen/négo, które
mu zależy r.a czułej i wiernej to
warzyszce. życzy sobie oso’ a je- 

iszczę młoda, niebrzyd’-a. mainca 
Stara 4 pokojowe mieszkanie. A<ażeń-

Polaka, poleca na sezon zmowy stwó niewykluczone. 'Ń: 
us |no''oje umeblowane z opalem i mowę zgłoszenia, gdvż 

-------4,_:--------------------traktuje ’ '

Butelki
z 'eczne. do wódek najróżniej- 
szych fasonów można nabyó po 
cenach konkurencyjnych pierw-

Zakopane
zdw 80 291 pensjonat „Wielkopoianka" pole

ca na zimę pokoje ciep'e jasne 
dla rodzin zniżki. nw 5 9S0

Krynica
_______ ........ - Pensjonat Br Chłapowskiej i T

szorzedny towar, w" Hucie "Szk A tarczyńskiej willa Stella" przyj- T“* .... . ... ... . m„jp zamówienia Wigilia
Drzewko Sporty nw 5252Inz \VI. Skrzypezyóskiego w Nie

borowie. poczta Reichów, 
zdw 78 318

Srebra
sztućce, półmiski, zastawy, cu
kiernice i t. d. poleca W. Kruk. 
jubiler, 27. Grudnia 6, Kp 1 328

Antyczne
meble wielki wybór tanio Sto- 
larnia Poznań Kopernika 3 
_____  zd 8582

Abażury
do lamp elek
trycznych. ga
zowych stale na 
sk'ndzie. ,E- 

lektroraierz“. 
Poznań. ulica

Krvnica
pensjonat ..Flora“ Marii Kiepura 
nołeca pokoje.. komfortowo urz«i-j
dzone. otwarty cały rok. Wi~;’;a.
Drzewko. dw 3 549

17PODZIEKOWANIA

Matce
Boe-ktej C-zę s tue ho-wsft-ie j d zrł ę-bii - 
ję za odebrane Gryglewi-cz

zdp 80 835

Skradziono
mi ksi-żke wot's’-owa wystawioną 
przez P. K. U. Jarocin, unieważ
niam. Stanis'a.w Mi'-olajczak.

adpw 80 809

Filmowe
____zdjęcia w Krakowie i w Pezna

Marszalka Fo- n-u' Cykl obrazów nr .pagando
zd w 80 610

cha 32.

KUPN/

Świerki
kupie. Podać cene i 
Oferty Kurjer jp 3113

warunki.

Kasę żelazną
ogniotrwa’a w dobrvm sranie za
kupie. Oferty do „Par“ Poznań. 
Aleie Marcinkowskiego 11 pod 
40.240 Pw 7697-49.240

wych Legenda Wawelu Se 
latika plan' krakowskich Awio 
nerka a m lośet nakręca wy 
twórma knemat.igrafczna H 
B Film" fWarszawa) pod dyrek
cja i reżyseria dvr H B g.szta’ 
P ekne Pan e • Panowie - *zko 
lent 1 -meszknlen: ootrzebn'' 
Szkolenie beznla'ne' — Zgłoszę 
n a fotografia znaczek na odpo
wiedź Eninefilm" Kraków XI 

nw 4682

lęanoni- 
sprawę

poważnie i uczciwie, 
’•oszę skierować do Kurjéra 

Poznańskiego zdw 80 461

Fawalcr
łat 24. rzemieślnik, na sta’ej po
sadzie, zapozna rannę lub m’cdq 
wdówkę z w’asnem mieszka
niem celem ożenku. — ł asvawe 
oferty wraz z fotografia» za któ
rej zwrot, ręczę s’owem honoru, 
uprasza się z*qżvó do Kurjera

zdw 80 537

Wdcwiec
ame-yt. z wiaspem mieszkaniem

jw Poznani’, oficer W. P. dziel
ny kupiec_ i or-ąnizator. zra sie 
na wsze.P ich pracach biurowych 
i rachunkowych poszukuje wdo
wy al' o starszej panny w celu 
matrymon^atuym. Oferty .Par“ 
Al. Marcinkowski°~o 11 ncd 
57.113. Pw 7689 57.113

W mem uronię
znajomych niemam uczciwego 
człowieka. .PżeH tą dro~e -aan- 
znao uczciwego przystojnego 
pana. Wlkp. do lat 35 na sta’ej 
posadzie wyjdę za mąż. aby 
wsnóln.s ę”-acą u’atwić walkę o 
byt. Sol’dne żvcie zaświadczy 
oszczędność. Mnni 300 z.’otvch 
miesięcznie drehedu i 12 t-sięcy 
•’■ołówki. Brupęf a lat 28. Oferty 
Kurjer zdw 80 534

Gwiazdka
-■adchodzŁ l-aźdy ira jakieś ży
czenia! Która z pań życzy do
brego męża, carowie dobrej żo
ny? Komu zależy, a’ y n:e byl 
-amotnym pod choin’-ą? Niespo
dziankę ta. moź» tylko dać — 
i^iuro matrymonialne ..Rekord", 
Skarbowa 15. tel^Con 40-18.

zdw 80 588

Dwie
koleżanki, la-t 23. poszukują zna 
.jomośoi solidnych parów na do-

7cm stanowisku. matrymo-
njaJny. Zg^c^z^nra ”<rjer

zdiw 80 582

Kamienicę
II. piętrowa 55 COO. wp'aty 30 tys. 
sprzedam. Kędziora. 27 Gurdrra 
16. zdtp 80 861

8 DO WYNAJĘCIA1

Trzy pokoje
s wygodami żabikowo. willa przy

Fryzjer dworcowy
Poznań - dwo
rzec główny 
teł. 61 26. na
przeciw pocze- 
kalni I. i II. 
klasy i tunelu 
Zakład czynny 
również w nie
dziele i święta 
bez przerwy,

zdp 78 584
Dywany™ »’ fe V. ci O 111 t <5 d LC, W Uz. ' V» 1 11 cl ÍAI o, A , • _____ • •

dworcu Luboń natychmiast wol-reparujemy jesarae na 
nę. komorne rok zgóry. Z-glosze- ‘^-9ta. _yvytwómta dywanów. —
nia telefon Poznań 3176.

zdwp 80 859
Oferty Kurjer zdp 80 914

Mieszkanie
5—6 pokojowe komfortowe poszu
kuję. Oferty Kurjer zdw 80 654

Elegancki
męski pokój wynajmę. Wierzbdę- 
cice 59, III. ptr.. lewo.

zdp 80 530

Urzędniczka
poszukuje taniego pokoju. Ofer
ty Kurjer zdwp 80 465

Dwóch
pokoi ładnie umeblowanych, z 
częściowem lub calkowitem u- 
trzymaniem. poszukuje małżeń
stwo. Oferty do firmy Dunlop. 
Er. Ratajczaka 15, Telefon 1441 
dla T. E. Pw 7696-49.239

Kołdry
wykonuje z dostarczonego mate
riału. stare przerabia. Smoczyń
ska. Kwiatowa 8. zdp 80 870

Włosy kupię
długi szatyn. Łaskawe oferty z 
wzorem (dość grubym) koloru i 
długości proszę adresować

zdp 80 883
Wilka

męknego. czvstego sprzedam. Zie
liński, Skarbowa 14, zdp 80 854

Artystyczna
reparacja pończoch, trykotów. — 
Skarbowa 14. parter, front, lewo, 

zdp 80 856

Ciast świątecznych 
pierników

kurs 5 iekcyi wieczorem 10 zło
tych w Szkole Gospodarczo Za 
wodowej św Marcin 69 Tamże 
gotowanie wykwintne nakrycie 
stołu Kurs wieczorowy wykwint
nego gotowania 10 lekcyj 25 zlo 
tych w Stolown' Szkoły znakomi
te obiady od 1.50 3 50 zl.

nw 5499

D!a
brata mego kupca, lat 25. nocmi 
'nne żony, rn-my do la-t 24 :ute- 
'rgentnej i religijne’, z maietkiem 
7’—50 tys. noePewaź obe’m”de 
dobrze nrosoerojacy większy in 
tcires Kawałów Proszę o dote- 
czente fotorrrafT. którą s!e zwró 
ci pod s'owem honoru. Dył-recia 
zaciewnrog-a. anonimy do kos-za. 
Oferty Kurjer zdw 80 584

Kojarzy
małżeństwa szybko, dyskretnie. 
Wanda“ Fabryczna 35a. IV. 

______  zdw 80 669-70

Któremu
rzet eln e mu. s z' a c h ctin em ii, stałe 
mu. rehigijinemu kawalerowi od 
at 36 na wyższej etatowej tpoga

dał e żaiłeża’obv ra dobrej wzoro
wo w y eh ci w a n e j. w yk ez 1 a ’ eon c j. 
wspoda.rnej. przystojnej -żonie-? 
W sp<ra>wie tej poważnej pośred
niczy rodzina Ofertv Kurjer. 
_________ zd w 80 503

Inteligentny
’•awáler lat 34 ożeni się i bez po
sagu. Oferty do Kurjera

zdw 80 497
Poszukuję

dla &we?o przyjaeie’a dobrze u- 
stoaunkowanegó m’odej. przystoj
nej i intelmc-ntnej panny o weso- 
km usposobieniu, mogącej towa 
rzys^yć jemu w wspólnych żaba 
wach karna-owvch i częstych wy
cieczkach samochodowych. Rzecz 
traiktnię poważnie, cel matry
monialny. Zgłoszenia tyF’o z fo 
toprraf'ia.m’i. które Sie zwraca oro
szę do Kurjera pod zdw89 4t'3 

Panna
nowkuje towarzysza życia do 
lat 30. Oferty .iw 3107

Młodzieniec
nozca rauienke nie-zarneż-na do 
lat 25 Cel matrvmonjalny. Ofer 
ty Kurjer jw 3169

Emerytowany
major, lat 36 zdrów i pełen chę
ci do pracy średnie wykształce
nie. 3 mieś, kurs rachunkowości, 
plsząey na maszynie poszukuje 
odpowiedniej posady Oferty Ku- 
i-jer dw 3 099_________________

Kierowniczka
ogrodów handlowych, wykształcę- 
’ ;e zagraniczne, zna sie doskona
le na ogrodnictwie i rolnictwie, 
prowadzi i za':’ada wszystkie 
dzćały. zakłada imsoekta na naj
wcześniejsze nowalje. poszukuje 
posady od 1 styeżnia 1930 roku w 
Zakładach Ogrodniczych, w ma 
jafcku. Zgłoszenia Różycka, kie
rowniczka ogrodów handlowych, 
cukrownia Irena. Łyszkowice, no
wi jat Łowicki. zd-p £0 739

Uczeń
potrzebny Piekarnia. Kra.,

30.
Panna

do dzieci z praktyka, z . 
i robótkami potrzebna na ¿5® 
do trzech chłopców od 2—7 i 1 

'Wymacana w'asna pościel i 
, zyk polski i niemiecki. ZgiL*’ 
¡nia z odpisami świadectw j 
daniem lat. pretensji i z fot—J0- 

■ f j a do K u rjera dp 3562
Asystenta (kę)

farmacji względnie magi»|,r, 
praktyka poszukuje od 1 styc,»-1 
1930 r. ewentualnie rychlej8»* 
Stryczyństoi, Apteka. Wronki *'

dwp 3584 *'

Fanienka
i Inteligentną z prowincji, z wy
mowa oolską i niemiecką, zea ja
ca robótki, szuka posady od 1 l”b 

'15 stycznia do dizreei albo za cór
kę domową. »as’-amfe zułes-żenia 
do Kurjera P oz- a d ski ego 

np 5967

Praca dla chrzęści^?
Łudzi (obojga pici) energ;cznvi 
inteligentnych i sprytnych 1?' 
stałej pracy komercjalnej 
dym zakątku Polski — posznt-g' 
sie Po czterom esieczriej nrzt!* 
ewentualna stabilizacja Poit- ■ 
umotywowane dokładnym i».|* 
rysem nałoży natychmiast nad 
siać pod adresem Krzysztofo,.; ’ 
Lwów. Legjonów 1. nw 47/j

Dla
mej krewreí ranienki z dubrepru ’ 
dumn. średniego wzru^tn. c’em-nu-' 
blondv<nM. orzysSr^ej. inteliée^t 
nej i rp‘”z-*r'-alnej. lat .30 nos "ad a 
jacei 15 (FO zł nosasri. komniet- 
na wynrawę i fortew’a.n sz'b’-am 
znąćomolci w celu ma't-rymon;al- 
nvm Panowie o s-z-Ianh^tnych no- 
"("dadh wyżezi urzędnicy do lat 
^9 zech^a swe oferty mużl:iw:e z 
fotogTaifja do Kurjera
__________  ów 3879

Kawaler
Mofee poszukuje ranny.
^Ta^atek rożrdany o’’o’o 12 tys. 
Rzecz roważn:e traktowawa. 
Zg'oszscnia K’^’^ra pod
________ zdw 80 620

InteliueKtna
pani, prękne TrreFzkarie. sz-’.Va 
znamirości stars-ze-o za.możre**o 
pana Cel ipa-tn^^jainy. Ofer- 
ty Kurjer zdw 80 390

Cudzoziemki
bogate nra-na szrześliw e wyjść 
zamaż za panów »akże bez ma- 
jztku Informacje natychm as-t 
S'abrey. Berlín. Stolreícbcstr 
48 zdp 62 166

acze^o
w dzisiejszych ciężkich czasach walki o chleb codzienny 
nazwa Tp 789

powyższej maszyny pończoszniczej jest na ustach wszyst
kich?? Bo stenowi ona w chwili obecnej najlepsze rozwią. 
zanie piekącej zagadki zarobku dla tysiącznych masłł! Bez 
żadnych uprzednich wiadomości fachowych może każdy na 
powyższej maszynie pończoszniczej osiągnąć miesięcznie pod 
gwarancją okó o 300 zł dochodu.

Cena udoskonalonej maszyny z nowemi wynalazkami 
tylko zl SCO za gotówkę. Wyrobiony na tej maszynie towar 
skupuje i dostarczani surowca.

Wcina, bawełna i sztuczny jedwab na składzie po ce
nach fabrycznych. Bliższych informacyj udzielam bczplat. 
nic. Uwaga: Maszynę „RBKOR’!" można nabyć tylko w 
firmie: ..REKORD", K. GŁOWACKI1 Król.-Huta,
ul. Sobieskiego 14. — Przedstawiciel: Józef Kowalski,Iśi^.zysh^d n. Wailą, u. ./ cznla

24 NAUK/

Pianista
samodzielnie lub duet, chetnie 
prowincja Ofer'y Kurjer 

zdp w 8ń 599

Naaka korespondencyj
na w demu!

Gimnazjum. Senrnarjum naucz. 
Jeżyki obce Nan’-a nrzsz korę-' 
spondencje pod kier Profesorów! 
Tan'o i skutecznie Prrt-ramy i| 
prospeklv darmo Na odnowiedż 
znaczki Wpisującym sie od 1—20 
grudrna .20 nroc zniżki i beznłat 
ne nrem.ie gw:azdkowe Matura' 
Kraków Karmet:cka 35 

Pw 7582 711.618

Młoda
inteligentna panna łagodnego u 
sposobienia, z kursem szycia i 
kroju szuka posady do dzieci 'w 
Poznaniu od 1 stycznia 1930 r 
D łaskawe oferty uprasza K 
Woźmakówna dom. Piotrowice. 
P Słupca zdw 80 437

Agenci
portretowi powinni wiedzieć, że 
największą wytwórnię portretów 
w Polsce jest ..Arcydzieło". War
szawa. Żelazna 47. Prow'z'e wy- 
p'a-ea sie a.kura-inie i zadawa-lnia 
r<e klijentów z wykonaniem. Ni 
żądanie wysy’a sie prospekty.

Pp 7467 62.807

Kore^etycyj
udimeia uczeń VII. klasy. Spec;a-1 
ność matema'ty'-a 1 'acima. Ofer- 
ty Kurjer zdn 79 413

Początków
francuskiego, angielskiego udtzie 
lam tanio. Oferty R”,rjer

zd p 80 405

Panna
z rodziny obywnte'skiej. lat 25. 
wyksz*a’cona, religijna, mu-ykai- 
na. mt’a. gospodarna, posiadają
ca 25 000 zł poszukuje rana wyż- 
szc~o stanowiska, najchętniej u- 
rzedmka lub leśnika w celu ma-i 
trymonjalnym. Zgłoszenia Ku
rjer zdw 80 631

Pedagogiczna 
Szkoła tańców 

BaletmRtrza Szczurka
przyjmuje do komnlMów i lekcji 
ocobis1”ch. gwarancja wjcucz“n!a 
Plac Wolności 14 a TII. p.. 4—9. 

zd-p 80 827

Posiadam
wyższe wykszta'cenie handlowe 
władam płynnie 4 jeżykami, po- 
-zukuje jakiegokolwiek zajęcia 
Referencje. Oferty Kurjer
___________d w 3 510__________

Knrsy
kroju i szyna damskiego Zgło
szenia orzyjmuje Amalja Klawi- 
terowa Marj: Magdaleny 1 na
rożnik Raczyńskich dp 3 044 5

. 28 WOLNE MIEJSCA

Potrzebny
dla kawalera zara.z duży po-kój, 
centirum może być bez mebli. — 
Oferty Kurjer zdw 80 877

Potrzebni
zdolni czeladnicy na damską pa
sowa. Marc u 39. Szymański.

zdwp 80 867
Pomocnik

z branży tytoniowej (kawaler) 
trzebny od 1. 1. 30. do hurtoi 
w mieście powiatowem. Ofc 
„Par". Aleje Marcinkowskiego 
pod 57.75. Pw 7 599-51

Nowość
Panie i panowie do akwizycji po
szukiwani. Śniadeckich 30 IŁ
4 7 Kwl287

Nauczycielki 
z pozwoleniem rzadowein skrom, 
nej. z kilkuletnia oraktyka po
szukuje zaraz lub później do s 
dzieci Ddnisy św adectw. życio
rys nadesłać do-J adresem Dr. 
Łukowiczowa Phojn ce Pomoru.

zdwp 80 738

Ogrodnik
lat 30, zdrowy, przystojny, z do
brej rodziny, obecnie na kierow- 
niczem stanowisku w większem 
ogrodnictwie pozna pania z ma
jątkiem, ewentl. ożeni się w po
dobne przedsiębiorstwo. Tylko 
poważne oferty do Kurjera

zdw 80 618

Wdowa
i-nteJrgentna. uczciwa, bezdzietna 
z własnem mieszkan‘em szuka 
męża na staiej posadeie od lat 
50—60, Oferty Kurjer zdw 80 415

Blondyna
pełnej tuszy, szuka przyjaciela. 
Cel matrymonjalny. Oferty Ku
rjer zdw 80 751

Przystojna
panna, lat 28. posiadająca piękny 
folwark. Doszukuje znajomości 
nanów. Cel matrymonialny. — 
Zgoszenia „Wanda“. Fabryczna 
35a- IV- zdw 80 668

Panią
która umożliwi ukończenie nauki
Sośiubi student. Łaskawe oferty 

»urjer zdw 80 673

Pr? Pfl ni a ta nf grudzień 1929 r. za «ba wydania razem włącznie tygodniowego do 1 iŁCUpidld da’ku iiustr. Jlustracja Poznańska" i Nowiny Sportowe" w Pn.
. , znaniu w eksped zt 4 00 w agencjach w m.eś-ie z! 4 50 z odnoszeniem

do domu w Poznaniu i, 4 <0 z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem miesięcznie zl 4 86 
kwartaln e zl 14 58 r >d opaska w Polsce zl 9 00. pod opaska w innych krajach zł 1100 
W razie wypadków spowodowanych silą wyższa przeszkód w zakładzie strajków i t n 
wydawn. n.e odpowia .a za dostarczenie pisma a abonenci nie maja prawa domagania sie 
medosiarczonych numerów lub odszkodowania.

Telefony do Redakcji i administracji: 4461.1476, 3307, 3524, 4072. 2305.

Szkoła tańców
Stelli Kledecklej

Pocztowa 29 telefon 33-29. 
Pw 7405-48.201

Lekcyj
gry na fortepianie udziela ruty
nowany nauczycie! Aleksander 
Euienfeld. Matejki 40. II. p,

zdw 80 533

27 SZUKA PRACY

Ogłoszenia do 30 słów dla po°zu 
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie

drobnych

Szofera
bardzo uczciwego mogę natych
miast polecić. Wachowiak-o wa. 
Matejki 60. zdp 80 424

Kupiec
lat 27. poszukuje jakiejkolwiek ! 
bądź posady na która złoże doi 
1000 zt kaucji. Oferty upraszam] 
do Kurjera zdw 80 221

Humor zagraniczny

Dentysta musiał mi wyrwać dwa zęby zamiast M1 
nego, który mnie bolał.

— A to dlaczego?
Bo nie mógł wydać mi reszty. I

(London Opinion) S. F.

Ogłoszenia 30 *r na »‘mnie 4-lamowej przy Końcu teksu1VJŁV11IU 5«n „yi"£a fr n-a s,rf>me czwartej 120 gr na stronie drugiej 
v. o. IOU *" Przed wiadomościami uotncztiemi 240 gr od l-lamowego nuRmOgłoszenia skomplikowane oraz a zastrzeżeniem miejsca 20*4 nadwyżki Dg!o<zen:a do w3 

nia porannego przyjmujemy do godz. 18 30 w nagłych wypadka- h do godz M o stróża do wy 
dama wieczornego do godz. 10 w dn. przedświąt do godz 9 przed ooludn Drobne ogtnsM

<uwo »«Pi*>we (tłusto 30 gr. każde dalsze słowo 20 gr Za różnice miedzy zestaw«® 
a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matrycowania wydawnictwo nie odpowiada

_W niedziele, święta i r.ocą tylko 1476 i 3524. — p. K. O. Poznań, nr. 200 149
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